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Benesz również jcdzic do Rzumn!
Nussollni dąży konsekwentnie do zbliżenia państw 

Środkowej Europy pod egidą Wioch
Paryż. 25. 8. (PAT). „Le Matin'* donosi z 

Rzymu, ii prasa włoska zapowiada rychłe przy 
bycie do Włoch ministra Benesza. Koncepcja 
zbliżenia gospodarczego anstro - węgierskiego 
i ewentualnie niemieckiego pod egidą Włoch nie 
tn* na celu wykluczenia Małej Ententy, dla­
tego tei w najbliższym czasie rozpoczną się w 
tej sprawie rokowania w Czechosłowacji, jako 
najbardziej zalnteresowanem państwie Europy 
środkowej.

Benesz przy jodzie do Rzymu prawdopodobnie 
na Jesieni. W Rzymie mówią również o wizycie 
Tltulescu, która odbędzie się może jeszcze przed 
wyjazdem Benesza.

Paryż 25. 8. (PAT). „Parts Soir“ informu 
je, że między Pragą a Rzymem nie nawiązano 
Jeszcze oficjalnego kontaktu w sprawie ewentu 
alnej wizyty Benesza u Mussoliniego. W ka 
idym razie dziennik na podstawie informacyj 
s Pragi, Wiednia 1 Rzymu twierdzi, że podróż 
czechosłowackiego ministra spraw zagT. doRzy 
mu prawdopodobnie nastąpi w niedługim cza 
sie, przypuszczalnie natychmiast po zakończeniu 
wielkich manewrów włoskich, na których prze 
bywa Mussolini, towarzysząc królowi.

Paryż 25. 8. (PAT), J?etit Parisien“ z oka 
zji rozmów w Riccione usiłuje zestawić bilans 
działalności dyplomatycznej Francji ostatnich 
kilku miesięcy. Dziennik z zadowoleniem zazna­
cza iż podczas rozmów austrjacko • włoskich u- 
jawnila się zgodność poglądów co do wielu 
spraw między polityką zainteresowanych mo­
carstw a poglądami, bronloneml przez Francję

„Petit Partsien** zwraca szczególną uwagę 
na wyraźne zbliżenie, jakie nastąpiło między 
Londynem a Paryżem wobec gwałtów hitlerow­
skich. Podnosi też wyraźne zaznaczenie się zbli 
żenią Paryża * Rzymem. Rozmowy w Riccione 
i wynikłe stąd poglądy Mussoliniego w sprawie

Przemysł brytyjski 
sygnalizuje poprawę 

koniunktury
Londyn, 25. 8. (PAT). Dane, zebrane praez 

brytyjskie ministerstwo handlu wykazują, że w 
drugim kwartale br. ogólna produkcja przemy 
•łu przetwórczego wzrosła o nieomal 54 proc, 
w porównaniu z odpowiednim okresem roku 
ub., natomiast spadek produkcji nastąpił w 
przemyśle węglowym o 8 proc., w przemyśle 
chemicznym o 2 proc., w przemyśle tekstylnym 
pozo* tal na dawnym poziomie. We wszystkich 
innych dziedzinach dała się odczuć poprawa.

Represje przeciwpolskie 
w Niemczech

Lipsk, 25. 8. (PAT). Do polskiej filji zwią» 
fku emigrantów polskich w Gimritz w Anhal 
cie przybyło dwóch żandarmów, którzy skon» 
fiskowali wszystkie papiery organizacji łącznie 
« otrzymaną i jeszcze nie przeczytaną korę 
spondencją zarządu centralnego w Lipsku. 
Związek emigrantów polskich jest organizacją 

opiekującą się wyohodźtwem polskiem w 
Niemczech.

Komuniści podpalili 
koszaru Reichswchry 
Hamburg, 25. 8. (PAT). W Minden spaliły 

• ę w nocy koszary wojskowe. Pożar zniszczył 
także magazyny bataljonu pjonierów. Szkody 
obliczane są na 1 mil jon marek. Według po< 
głosek, przyczyną pożaru było podpalenie 
przez komunistów.

organizacji Europy są bardzo zbliżone do tez, 
wysuwanych przez Francję.

Galwanizowanie 
..paktu czterech"

Paryż, 25. 8. iPAT). Korespondent „Le Ma- 
tin" informuje telefonicznie swój dziennik t 
Rzymu, iż w tamtejszych kołach politycznych 
przewidują przyjazd ministrów spraw zsgranicz 
nycb Anglji, Francji i Niemiec w celu odbycia 
konferencji e Mussolinim.

Berlin, 25. 8. (PAT). W związku z donre-

Proces o podpalenie Reichstagu 
odbędzie sie we wrześniu

Na lawie oskarżonych zasiada 1 Niemiec, 1 Holender 
i 5 BułgarOw

Berlin, 25. 8. (PAT). Prezydent czwar­
tego senatu karnego trybunału w Lipsku 
Buenger wyznaczył termin rozprawy głów 
nej w procesie o podpalenie Reichstagu na 
czwartek dnia 21 września br. Rozprawa 
główna odbędzie się w Lipsku.

Postępowanie dowodowe z uwagi na 
konieczność przeprowadzenia wizji lokal­
nej i z tego powodu, źe więcej świadków 
mieszka w Berlinie, toczyć się będzie w 
gmachu Reichstagu, w specjalnie na ten 
cel przygotowanej sali.

Oskarżonych jest 5 osób: były poseł ko 
munistyczny do Reichstagu Ernest Torgler 
lat 40, — bronić go będzie adwokat z wy 
boru dr. Sack z Berlina, murarz van der

Odpowiedź Brantinga prokuratorowi 
Rzeszy

Berlin, 25. 8. (PAT). Branting w liście awvm 
do prokuratora R<zeszy Wernera wymienia na 
wstępie skład międzynarodowej komisji śled- 
caej w sprawie podpalenia Reichstagu, stwier­
dzając. iż posiada ona bogaty materjał.

Branting eauważa dalej, iż jak wynika z 
oświadczeń nadprokuratora Rześcy eawartych 
w poprzednim jego liście nie posiada on dosta 
tecenego rraterjału dowodowego. Branting wy 
raźa przytem gotowość przekazania praez ko 
misję materiału za zgodą komisji międzynaro­
dowej, jednakże nie oskarżycielowi, lece obro­
nie i na zasadzie 10 warunków, gwarantujących

Akcja interwencyina na rynku 
zbożowym

Kredutu dla rolnictwa I przeciwdziałanie nadmierne! 
podaży zbOż

(o) Warszawa, 25. 8. (tel. wł.). Dn. 24 bm 
odbyło 6ię tu posiedzenie komisji międzymi­
nisterialnej dla popierania obrotu artykułami 
rolniczemi. No posiedzeniu omówiono sytua­
cję na rynku artykułów rolnych oraz sprawę 
akcji interwencyjnej na rynku ebóż i akcji na 
rynku produktów hodowlanych.

W związku z akcją interwencyjną n>a rynku

Straszna 
ftown Jork

6 wagonów wpadlo do
Waszyngton, 25. 8. (PAT). Ekspres« zdą­

żający z Nowego Jorku do Waszyngtonu 
wykoleił się podczas przejazdu przez most 
na rzece Anocostia. 6 wagonów sypialnych 
uległo rozbicui i 6 wagonów wpadlo do rze 

sianiem paryskiego „Le Matin” o mającej się 
odbyć w drugiej połowie października konfe­
rencji ministrów spraw eagr. Francji, Niemiec 
i Anglii z Museolinim w Rzymie, biuro Conti 
oświadcza, że niemieckim kołom urzędowym 
nic o tego rodzaju konferencji nie wiadomo. 
Istnieje jednak prawdopodobieństwo, że «ko­
ro pakt czterech podpisany już został przed 
kilkoma miesiącami. Mussolini tyczy sobie i zu 
pełnie zrozumiałych pobudek pakt ten wpio- 
wadzić w życie.

Lube, Holender, lat 24, — obrońcą z urzę­
du jest adwokat Seuffert z Lipska, dalej o- 
skarżonych jest trzech Bułgarów, których 
obronę będzie prowadził adwokat Teichert 
z Lipska, a mianowicie literat Georgij Dmi 
trow lat 50, były student Bałagiej Popow, 
lat 31 i Wasyl Tanew lat 36.

Proces zakrojony jest na wielką skalę. 
Akta sprawy obejmują 35 grubych tomów, 
przyczem sam akt oskarżenia sporządzony 
przez nadprokuratora Rzeszy Wernera li­
czy ponad 230 stron tekstu. Oskarżenie po 
wołało na rozprawę 110 świadków i rze­
czoznawców. Liczba ta ulec może zwiększę 
niu, gdyż nowych świadków może powołać 
sąd jak również oskarżenie.

oełne i objektywoe wykorzystanie materjełu 
przez obronę. Warunki te eą podobne do po­
stawionych preee Romaitn Rollanda.

Nadprokurator Reesty w odpowiedai owej 
zastrzega się przed twierdzeniem, jakoby nie 
był w posiadaniu dostatecznych materiałów 
przeciwko oskarżonym. Wyrażając zasadniczą 
zgodę na preekaaanie do wiadomości sądu ma 
terjałów komisji za pośrednictwem obrony, 
nadprokurator formułuje szereg zastrzeżeń, u- 
jętych również w 10 punktach odpowiadają­
cych poszczególnym postulatom Braatinga.

zbożowym wydane będeie earządzenie celem 
rozprowadzenia kredytów dla rolnictwa oraz 
przeciwdziałania nadmiernej podaży. Rozpa­
trywano również możliwość akcji interwencyj­
nej na rynku artykułów hodowlanych, pray- 
czem postanowiono wszcząć akcję w kierun­
ku popierania eksportu mięsa.

kalaslrota ekspresu 
— Waszyngton 

rzeki — 24 osobu pontoslu ImlcrC 
iki. W katastrofie poniosło śmierć 24 oso- 
|by.
i Katastrofa nastąpiła wskutek zawalenia 
się mostUf który osłabiony przez ostatnio 

! szalejący huragan nie wvrzymał ciężaru 
nociońs.

Gdynia — centrum Im- 
norlu kawioru

(o) Warszawa, 25. 8. tel. wł.). —Ajencja 
„Press" donosi, że sowieckie przedstawi­
cielstwo handlowe zamierza wydzierżawić 
w Gdyni część komór chłodniczych w Chło 
dni Portowej celem urządzenia w nich ma­
gazynów kawioru, przeznaczonego dla ryn 
ku polskiego.

Dzięki wydatnej obniżce cła cena kawio 
ru importowanego z Rosji, nie będzie prze 
kraczała 40 zł. za kilogram.

Dalszy ciaft rokowaA 
polsko-gdafisklch

Prasa gdańska podaje na naczelnem miejscu 
komunikat, donoszący, ża prowadzone w War­
szawie polsko - gdańskie rokowania w sprawie 
wyzyskania przez Polskę portu gdańskiego kon­
tynuowane będą w dniu 28 bm. w Gdańsku. Do 
tego czasu podkomisja zajmować się będzie ba 
daniami materjałów statystycznych.

Dziennikarze gdańscy 
w Krakowie

Kraków 25. 8. (Pat). Pociągiem nocnym z 
Warszawy przybyła do Krakowa wycieczka 
dziennikarzy gdańskich. Wycieczce towarzyszy 
z ramienia komisarza generalnego Rzplitej p. 
Tarnowski oraz delegat MSZ. p. Wierski.

Samobdislwo wicedy­
rektora Danku Cukro­

wnictwa
Poznań 25. 8. (Pat). W nocy ze środy na 

czwartek popełnił samobójstwo wicedyrektor 
•Ranku Cukrownictwa w Poznaniu Ludwik Zie- 
miaczkowski. Przyczyną samobójstwa był roz­
strój nerwowy.

Nielegalna działalność 
„narodowców" w Żywcu

(o) Żywiec, 25. 8. (tel. wł.). W ub. tygodniu 
policja przytrzymała tu transport nielegalnych 
ulotek O. W. P. i Str. Narodowego. W lokalu 
Str. Nar. w Żywcu przeprowadzono w cwiąa- 
ku a tern rewieję, w wyniku której znaleziono 
większą Rość nielegalnej bibuły oraz przytrzy­
mano 2 podejrzane osoby.

Zakup wagonów moto­
rowych

dla polskich kolei
Warszawa 25. 8. (Pat). W ministerstwie ko­

munikacji odbyła się pod przewodnictwem p. 
ministra Budkiewicza z udziałem przedstawicie 
li przemysłu konferencja w sprawie budowy wa 
gonów motorowych. Omawiana była kwest ja do 
starczenia dla ministerstwa komunikacji wago 
nów motorowych przyczem p, minister powołał 
komisję, która ustali wytyczne dla opracowa­
nia potrzebnych dla polskich Kolei Państwo­
wych typów wagonów motorowych.

Sukcesy polskich lekko 
atletek w Anglii

Londyn 25, 8. (Pat). Na zawodach lekkoa­
tletycznych, urządzonych w Beigate pod Łondy 
nem, w których wzięły udział najlepsze lekkoa 
tletki angielskie liczne zawodniczki z różnych 
krajów, dwie polki Walasiewiczówna i Weisów- 
na odniosły szereg zwycięstw.

Walasiewiczówna zajęła pierwsze miejsce w 
biegu na 100 m. oraz w rzucie oszczepom. W 
rzucie dyskiem Walasiewiczówna zajęła drugie 
miejsce za Waisówna. Weisów na wygrała w 
rzucie dyskiem; w kuli i oszczepie zajęła drugią 
miejsce aa WalMiewiesówmu
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Nic zasłaniajmy oczu 
wobec straszliwej nędzy bezrobotnych

1 każdą klęską i nieszczęściem czło­
wiek potrafi się oswoić, do najgorszej 
sytuacji zdolny jest przystosować się, 
ten zwłaszcza, którego zła dola bezpośre­
dnio nie dotyka.

Łatwo było pogodzić się z klęską 
bezrobocia, najłatwiej tym, którzy nie­
wiele, lub mc nie ucierpieli w ciągu lat 
kryzysowych.

Trzy lata temu dola bezrobotnych zaj­
mowała wszystkich. Bezrobocie było 
kwestją aktualną, tematem codziennych 
artykułów w prasie, najważniejszem za­
gadnieniem chwili. Dziś, mimo, iż klęska 
bezrobocia wciąż istnieje, nie wstrząsa 
już opinji publicznej dziesiątki razy pow­
tarzana wiadomość o samobójstwie z po­
wodu braku pracy, fragmentaryczne da­
ne o złem odżywianiu dzieci, bezdomno­
ści, wciąż nowych falach robotników, 
usuwanych z fabryk. Życie płynie zwy­
kłym trybem, a normalny zjadacz Chle­
ba powszedniego nie pamięta, że obok 
niego rozgrywają się tragedje.

Co kryje się jednak w głębi tego wiel­
kiego procesu społecznego, jakim powa­
żnym przeobrażeniom podlega życie pol­
skie?

Dobrze czasem poszukać odpowiedzi 
w suchych cyfrach statystyki urzędowej.

Mały rocznik statystyczny z roku 
1933 podaje stan przyrostu naturalnego 
ludności w Polsce: r. 1930 — 16,7, r. 
1931 — 14,7, r. 1932 — 13,7. Według 
lipcowych „Wiadomości statystycznych“ 
przyrost naturalny spadł w i-szym kwar­
tale 1933 r. jeszcze bardziej i wynosił 
już tylko 10,0...

Tak samo symptomatycznym jest zre­
sztą wzrost krzywej chorób zakaźnych, 
nie specjalnych epidemij, ale tych zwy­
kłych chorób, świadczących o ogólnej 
zdrowotności w kraju. Według tegoż ro­
cznika statystycznego wzrasta liczba za­
chorowań na dyfteryt z 14.917 w 1931 r. 
do 18.757 w 1932, na odrę z 19427 do 
24.877, na szkarlatynę z 19.155 do 22.015, 
na koklusz z 5.852 do 8.723, na dur brzu­
szny z 12.104 do 20.349, na czerwonkę 
z 1.293 do 7.244 itd.

Niezależnie od oceny, czy zmniejsze­
nie przyrostu naturalnego jest objawem 
iodatnim czy ujemnym, cyfry te muszą 
zwrócić uwagę wszystkich, ostrzec, że 
klęska społeczna wzrasta i że nie można 
przechodzić nad nią do porządku dzien­
nego, mimo że spokój w Polsce nie zo­
ila! dotychczas zakłócony.

To też wielka jest zasługa tych, któ­
rzy starają się wstrząsnąć obojętność 
społeczeństwa, otworzyć oczy na nędzę 
i tragedję bezrobotnych.

Świeżo wydana przez Instytut Spraw 
Społecznych praca Haliny Krahelskiej i 
Stefana Prusa: „Życie bezrobotnych. Ba­
dania ankietowe“, sięga głęboko w życie 
bezrobotnych, odsłania zmiany, jakie za­
szły w warunkach bytu, mieszkania, 
ubierania się, odżywiania, wychowywa­
nia dzieci i innych stron życia bezrobo­
tnych.

Swoista metoda badań pozwoliła na 
wydobycie szeregu prawd, trudnych do 
pochwycenia przez suche cyfry statysty­
ki, dumnie zresztą nieraz ukrywanych 
przez samych bezrobotnych.

Jakżeż charakterystyczne i wzruszają­
ce są podane przez autorów odpowiedzi 
dzieci na pytanie ankiety szkolnej, czy 
dostają śniadanie w domu przed pój­
ściem do szkoły: „nie dostają, bo nie 
ehce mi się rano jeść“ — „nie jadam, 
bo jestem chora“.

Badania przeprowadzone zostały przez 
korespondentów społecznych, składają­
cych się przedewszystkiem z robotników 
bezrobotnych, oraz z osób, stojących bli­
sko środowiska robotniczego, jak nau­
czyciele szkól powszechnych, pielęgniar­
ki żłobków, lekarze ośrodków zdrowia, 
Kas Chorych, inspektorki pracy, sekreta­
rze związków zawodowych oraz młodzież 
wyższych uczelni.

Książka stara się wyjaśnić tajemnicę 
w jaki sposób i jakim kosztem bezrobo­
tni zdolni są utrzymać siebie i rodziny 
w ciągu kilku lat pozostawania bez pra­
cy. Szereg tablic przedstawia stopniowe 
wyzbywanie lię oszczędności, uskłada­

nych w dobrych czasach, wyprzedaż me­
bli i rzeczy osobistego użytku (o kupo­
waniu odzieży czy bielizny często przez 
szereg lat naturalnie niema mowy), sta­
le wzrastające zadłużenie za mieszkanie, 
w sklepach spożywczych.

To też nic dziwnego, że na 100 osób 
badanych wypada 39 łóżek i 2 otomany, 
na 100 mężczyzn 65 »'wierzchnich okryć 
ciepłych, na 100 kobiet — tylko 47, na 
100 dzieci — 38: że 0,7% badanych nie 
posiada wogóle bielizny, 30,3% nie po­
siada żadnej zmiany, a 46(3% ma zale­
dwie jedną zmianę bielizny. Do prania 
nie używa się mydła, opala się mieszka­
nie węglem kradzionym po cudzych po­
dwórkach, zbieranym na zwałach (gór­
nicy), wydobywanych z bieda-szybów.

Wartość odżywcza codziennej normy 
na jednostkę bezrobotną spada o 71,3% 
w stosunku do odżywiania robotników 
pracujących. Dzieci wykazują przecięt-

Zjazd historyków obraduje
Jedna z wycieczek kongresu zwiedzi Pomorze
Wazystkie sekcje zjazdu historyków 

pracują intensywnie. W drugim dniu kon­
gresu, obradowały w godzinach popołud­
niowych cztery sekcje i odbyły się cztery 
posiedzenia specjalne. Oto ciekawsze szcze 
góły tych obrad.

Na zebraniu sekcji IV. (średniowiecze 
i historja Bizancjum) prof. P. Fedele z Rzy 
mu odczytał referat ,,O ciągłości senatu 
rzymskiego w wiekach średnich". W oży­
wionej dyskusji wzięli między in. udział: 
sławny bizantolog, prof. Charles Diehl (Pa 
ryż) i prof. E. Kornemann (Wrocław).

Wczorajsze posiedzenie sekcji V (histo­
ria nowożytna i współczesna) poświęcone 
było stosunkom Polski z óbcemi państwa­
mi. W obecności zgórą 50 osób odczytano 
kilika referatów. Prof. V. Pacifici (Tivoli) 
mówił o kandydaturze Alfonsa II d'Este na 
tron polski w latach 1574—76, prof. J.

do świeco po swoje...
Ostatnio kolekcja zagranicznych paszkwilów 

przeciw Polsce wzbogacona została fran­
cuską książką p. t. „Balti­
que, Adriatique, A t t e n t i o n!..." 
Autor, Ludwik Roubaud, jest paryskim reporte­
rem gatunku, wyrażając się delikatnie, bul­
warowego. Specjalność jego to wstrzą­
sająco smakowite opisy z życia warjatów, kry­
minalistów, dziewcząt t. zw. lekkiego prowa­
dzenia i t. d. Od pewnego czasu zaczął zarob­
kować również na „reportażu politycznym". 
Przyczyny swej złości przeciw 
Polsce wogóle, a w szczegól­
ności przeciw „dyktaturze 
marszałka Piłsudskiego" wy­
jaśnił dość przejrzyście w reklamowym wywia­
dzie udzielonym tygodnikowi „Je suis partout". 
Zaznaczył subtelnie, że choć jest „człowiekiem 
lewicowym", to jednak potrafiono w nim wzbu­
dzić zachwyt dla dyktatury włoskiej, a nawet 
uznanie dla niemieckiej, oraz skarżył się na 
obdarowanie go przez propagandą polską tylko 
informacyjnym materjalem...

Są wprawdzie w tym paszkwilu między in- 
nemi ,,informacje" zaczerpnięte podczas roz­
mów z Niemcami w Gdańsku t w Malborku, 
lecz sprawiedliwość przyznać nakazuje, że one 
właśnie przedstawiają się jeszcze względnie 

najprzyzwoiciej. Najsmakowitszy materjał do­
starczony został w Warszawie. Tutaj paryski 
eksplorator demencji i wyrzutków społeczeń­
stwa, wiedziony wyrobionym węchem, tra­
fił o d r a z u pod właściwe 
adresy.

„Podczas swej ankiety — plsze — zetkną­
łem sie w stolicy Polski z politycznemi osobi­
stościami, z członkami opozycji, 
którzy mówili ze mną otwarcie (a coeur Ouvert) 
polegając na mej obelnicy, że nie wyjawią ich 
nazwisk... Konferowałem z nimi w prywatnych 
ich mieszkaniach, lecz i tam nawet przezornie 
zniżali glos".

Jak widać, najnowszy zagraniczny powier­
nik naszej opozycji nie grzeszy zbytnią pomy­
słowością w oporządzaniu opisów „feroru".

Roz począwszy od „przezornego zniżania glo­

ny niedobór we wzroście i wadze: nie­
mowlęta o y3 kg i 2 cm., dzieci od lat 
2 do 7 — 01 kg i 4,2 cm, dzieci w wie­
ku szkolnym — o 2 kg i 3,1 cm.

Oto są tajemnice wytrzymałości bez­
robotnych, przetrwania kilku lat bez sta­
łego zarobku, bez zapomogi ustawowej, 
otrzymujących dorywczą pomoc społe­
czną, lub obywających się bez niej.

Wzrost samobójstw z powodu braku 
pracy, liczby przestępstw przeciw wła­
sności, podrzuconych dzieci, prostytutek 
rekrutujących się z byłych robotnic — 
to już dalsza ilustracja wpływów bezro­
bocia. Tak wygląda prawda o bezrobo­
ciu, warunki życia pozbawionych pracy, 
obejrzana zbliska. Kogóż dziwić mogą 
wobec tego cyfry urzędowej statystyki: 
wzrost chorób zakaźnych, spadek natu­
ralnego przyrostu ludności.

To jednak nie wystarczy — tu trze­
ba działać stanowczo i szybko.

Kleyntjens (Holandja) analizował stosunki 
polsko-holenderskie w XVI 1 XVD-eir stu 
leciu.

Najbardziej ciekawie, nawet trochę sen 
sacyjnie, zapowiadały się obrady sekcji 
XIII, poświęconej metodzie i teorji nauk 
historycznych. Prof. W. Keilhan z Oslo miał 
wygłosić prelekcję p. t. ,,Historyczny mate- 
rjalizm czy historyczna synteza?“. Zgóry 
zgłoszeni do dyskusji przedstawiciele nau­
ki sowieckiej, prof. prof. M. Gorin, M. 
Łukin, W. Wołgin i P. Preobraźeńskij, mie­
li interpretować i bronić marksowskiego po 
glądu na naukę historji. Tłumnie zgroma­
dzeni słuchacze (zgórą 150 ocób) doznali 
jednak zawodu: prelekcja, która ściągnęła 
tylu uczonych, nie odbyła się. Natomiast 
odczytano drugi z zapowiedzianych refera 
tów p. t. „Synteza historyczna prof. F. M. 
Flinga (Lincoln). Dyskutowano nad jednym 

su" dochodzi do również nieuniknionego w ta­
kich opisach katowania ciężar­
nych kobiet oraz nagich 
starców, przechodząc oczywiście przez 
Brześć. Z tym Brześciem zresztą nieborak ma 
największy kłopot. Do końca opowieści nie 
może się zorjentować, ilu w ł a ś c i w i e 
Zamknięto tam „najwybit­
niejszych posłów i s e n a i o- 
r ó w". W jednem miejscu obwieszcza, że — 
90, w innem znowu, że — 150. Wie natomiast 
napewno, że los ich podzieliło 400 dziennikarzy, 
oraz 7.000 (dosłownie: sept 
mille s), którzy nie mieli mównicy, ani 
piór a". Straszne rzeczy!... Nie mieli nawet 
pióra!...

Między innemi znajdujemy olśniewającą re­
welację z dziejów... Francji. Przy okazji kon­
wencjonalnej łezki, uronionej nad „heroiczną 
przeszłością Polski", dowiadujemy się, że w 
roku 1830 car Mikołaj I prowadził wojną prze­
ciw Francji, wskutek czego wybuchło nasze li­
stopadowe powstanie.

Niewątpliwie tylko poziom inteligencji nie 
pozwolił autorowi paszkwilu należycie sprepa­
rować podszepniąiych „zniżonym gło­
sem" k a l u m n i j. I jak cala treść po­
zwala stwierdzić, tylko temu poziomowi za­
wdzięczamy rozbrajające zaiste wyznanie, że 
jako jedyny „rzeczowy dowód" 
swego męczeństwa polscy 
opozycyjni przewodnicy po­
kazali żałosnemu jegomoś­
ciowi z Paryża „biura „G a z e- 
ty Warszawskiej" zdemolowane 
przez policję". Słowa: „j'ai vu les bureaux de 
la „Gazeta Warszawska" saccages par la poli­
ce" powtarzają się zato w ciągu opowieści kil­
kakrotnie, niczem „Leitmotiv" pełen impre- 
sjonującej grozy.

Wogóle świetnie się udał naszej opozycji 
najnowszy jej agent zagraniczny. Takiej „wsy­
py" jak ta niedźwiedzia przysługa Homera fran­
cuskich Tworek i Pawiaków z pewnością nie 
spodziewano się „dans les bureaux 
de le „Gazeta W arezawak

Serbowie łużyccu 
wałcza z Niemcami 

1200 lat
„La Nation Belge“ zamieścił dłuższy arty­

kuł na temat ucisku mniejszości narodowych 
w Niemczech. Autor podkreśla ciężkie poło« 
żenie Serbów Łużyckich, których o odrębności 
etnicznej nie zdołała zatrzeć wieluwiekowa p<; 
Iityka eksterminacyjna szowinizmu gern/np 
skiego. Potomkowie dawnego plemienia Sio« 
wian od prawie 1200 lat opierają się wszelkim 
próbom wynarodowienia, zachowując silne po« 
czucie własnej narodowości. Liczbę Serbów 
łużyckich oblicza „Nation Belge" na 160,800 
osób. Zakaz wydawania organu „Serbskie No, 
winy“ jest wyrazem nowej fali ucisku zaiini 
cjowanej przez Hitlera celem zgermanizowania 
tego starego plemienia.

Nawiązując do sytuacji mniejszości polskiej 
w Niemczech autor wykazuje dwulicowość po 
Utyki Rzeszy, która na terenie międzynarodo» 
wym przybiera się w togę obrońców narodów 
uciśnionych podczas gdy na swoim terytorjum 
w bezwstydny sposób tępi wszelkie odruchy 
odrębnych dążeń narodowych swoich mniej* 
szóści.

z najciekawszych problematów teoretycz­
nych, nad obiektywizmem i subiektywiz­
mem w badaniach naukowych.

Nader interesujące było posiedzenie spe 
cjalne, poświącone wielkim podróżom i 
wielkim odkryciom geograficznym. Prcf. 
R. Ahnagia z Rzymu omawiał stan badań 
naukowych nad podróżami Kolumba, a w 
dyskusji nad tem zagadnieniem zabrali głos 
prof. M. Bellesteros z Madrytu i ksiądz 
katolicki — jezuita, prof. H. Heras z Bom 
baju. Polski uczony, dr. B. Olszewicz (War 
szawa) obalił — w specjalnym referacie — 
tezę o rzekomem odkryciu Ameryki przed 
Kolumbem przez Jana z Kolna, Polaka. 
Ciekawy był również referat prof. Jana 
Dąbrowskiego (Kraków) p. t. „Następstwa 
ekonomiczne odkryć geograficznych na zi« 
miacih nadbałtyckich i czarnomorskich".

Na posiedzeniu sjecjalnem F, poświę- 
conem demografii historycznej, odczytano 
referat ś. p. prof. L. March (Paryż) p. t. 
„Wzrost ludności postępowej", poczem dr. 
Daszyńska-Golińska (Warszawa) omawiała 
wzrost ludności w Polsce po rozbiorach.

Godzi się jeszcze zanotować prelekcję 
prof. G. U. Papi'ego z Messyny o doniosło­
ści badań nad bankowością dla historji go 
spodarczej (seans specjalny G.) oraz po­
siedzenie specjalne M. poświęcone historii 
Żydów. Referaty wygłosili prof. prof. S. 
Baron (Nowy Jork), M. Halevy (Bukareszt) 
i M. Bałaban (Warszawa).

• * •
Projektowane są cztery wycieczki, któ­

rych punktem wyjścia będzie Kraków, 
gdzie dnia 28 bm. odbędzie się dodatkowe 
posiedzenie plenarne kongresu. Trasa 
pierwszej czterodniowej wycieczki biegnie 
na linji Kraków—Lwów—Truskawiec— 
Lwów, program drugiej (również cztero­
dniowej) obejmuje zwiedzenie Poznania i 
wybrzeża polskiego. Uczestnicy wycieczki 
(pięciodniowej) pojadą do Białowieży, Wił 
na, do Trok i nad jeziora litewskie.

Wreszcie czwarta wycieczka, która 
wzbudziła najżywsze zainteresowanie u- 
czonych z zagranicy, wyruszy z Krakowa 
do Zakopanego, stamtąd do Morskiego O- 
ka, w Pieniny i do Szczawnicy.

* « •
W uzupełnieniu podanych przed kilku 

dniami informacji o Ii-ej konferencji towa 
rzystw historycznych Europy wschodniej 
notujemy, że na przewodniczącego komi­
sji „Biuletynu Federacji" wybrano ponow­
nie — na dalsze pięciolecie — prof. Luki- 
nich'a z Budapesztu, na redaktora naczel­
nego „Biuleynu" — prof. M. Han-de łamana 
z Warszawy (ponownie), na przewodniczą 
cego komisji „Słownika starożytności sło­
wiańskich" prof. Fr. Bujaka ze Lwowa (rów 
nieź ponownie).

Posłuszny Slahłhełm
Komendant Stahlhelmu min. Seldte na żf- 

esenie kanclerza Hitlera, odroczył ponownie wy 
znaczonym na dzień 9 września zjazd gnywdó- 
ców Stthlhelmn do dnia 83 — M zh.
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Podziękowanie Japonii 
dla rządu polskiego
Minister spraw zagranicznych, p. Józef Beck 

otrzyma! z Tokio następującą depeszę:
Nasz charge d'affaires w Warszawie in- 

fonnuje mnie, że r2ąd polski dołoży! wszelkich 
starań, ażeby urządzić jaknajbardziej wspa­
niały pogrzeb nieodżałowanej pamięci mini­
stra Kawa i. Proszę Waszą Ekscelencję przy­
lać moja najserdeczniejsze podziękowanie i 
riożyć Rządowi Rzeczypospolitej wyrazy naj­
głębszej wdzięczności cesarskiego rządu Ja­
pońskiego. (—) Hr. Ouchida, minister spraw 
zagranicznych.

Fałszerstwa prasowe 
Niemiec 

Oburzenie SowłcIOw
„Izv/estia" o«tro polemizują z twierdzeniem 

niemieckiej prasy, a zwłaszcza „Kölnische 
Ztg.", jakoby Niemcy nie żywiły antysowie* 
ckich tendencyj, twierdząc, że „albo Rosen« 

berig nie propaguje interwencji, albo też, 
będąc naczelnikiem wydziału zagranicznego 
partji narodowo«socjalistycznej nie jest oso* 
bą miarodajną, przyczem te oba twierdzenia 
nie wytrzymują krytyki.

Pismo w tonie pełnym oburzenia zarzuca 
„Kölnische Ztg“ sfałszowanie cytaty z artyku 
łu „Izviestij“ wskutek czego gazeta niemie* 
ka scharakteryzowała zawieranie paktów nie* 
agresji przez ZSRR z różnemi państwami jako 
akt nieufności wobec tych państw i obawy 
przed napaścią z ich strony. „Izviestia“ stwier 
dza, że pakty te mają na celu obronę pokoju 
i wzmożenie zaufania między państwami, zaś 
fałszerstwa prasy niemieckiej mają na celu za. 
maskowanie istotnych celów polityki zagranicz 
nej hitleryzmu.

Konferencje... Konferen* 
cje... konferencje... 
Dzkeo roboau milera

Prasa niemiecka podaje szczegóły o dniu 
pracy Hitlera. O godz. 8 rano wstaje i prze, 
gląda dzienniki do 9. O godzinie 10 odbywa 
naradę ze swoimi bliskimi współpracownika« 
mi. Później do 12 trwają przyjęcia, konferen* 
cj-et, raporty. O godz. 12 zaczynają się ogólne 
narady gabinetu, które trwają do 2 pp. Od 2 
do 4 pop. przerwa obiadowa. O 4 pop rozpo* 
czynają aię na nowo konferencje. Od 6 do 8 
wieczorem znowu konferencje, raporty. O go* 
dżinie 8 wieczorem kolacja, poczem następuje 
godzinny wypoczynek. Po 10 wieczorem kan 
clerz pracuje w swoim gabinecie, często czyta 
i pisze do samego świtu.

Kary więzienia
za komunikowanie się z nadgraniczną ludnością polską
CharaMcrgslucznii obrazek iluslralacg stosunki w Prusach Wschodnich

Wisłu i stwierdzić, J-akie uzasadnienie ma-1 rzeniewo, znajdujących się w t. zw. paaie 
ją wieczne utyskiwania niemieckie na krę- granicznym. Dostępy te są zupełnie mar- 
powanle ze strony Polski ruchu graniczne­
go ludności z Prus Wschodnich, Niemcy 
narzekają bowiem, że ruch ten z powodu 
utrudnień ze strony polskiej bardzo się 
zmniejszył i grozi zupełnem zamarciem.

Prof. Pattehson zwiedził całą przestrzeń 
od Tczewa do Gniewu oraz dalej w górę 
Wisły i wytworzył sobie niewątpliwie wła­
ściwą opiniję o „słuszności" pretensyj nie­
mieckich.

Dalszym charakterystycznym przyczyn 
kiem do oświetlenia tej sprawy jest poni­
żej przytoczony obrazek.

Mieszkańcy Prus Wschodnich mają wol

O pewnych faktach, rzucających oso­
bliwe światło na stosunki, panujące w miej 
scowościach nadgranicznych Prus Wschód 
nich, donoszą nam z Gniewu. Jak wiado­
mo, Niemcy w sposób bardzo hałaśliwy i 
przesiąfknięty frazeologią propagad. pro­
wadzą kampanję przeciwko rzekomym u- 
trudnietniom, stawianym przez władze pol­
skie ludności Prus Wschodnich w małym 
ruchu granicznym przez Wisłę. Żale te do 
tarły nawet do Londynu, czego dowodzi 
ostatnia wizyta uczonego angielskiego prof. 
Erica Pattersona (wypróbowanego zresztą 
przyjaciela Polaków), który w rozmowie 
z przedstawielem naszej redakcji oświad­
czył wyraźnie, źe pragnie zbadać stosun/ki _________ _____ _ ____ _
panujące po obu stronach dolnego biegu [ ny dostęp do Wisły w m. Biała Góral Ko-

Wręczenie listów uwierzutełnta^cwch 
przez nowego posła hiszpańskiego

Nowomianowany poseł hiszpański przy rządzie polskim Francis Serrat y Bonastre zloiyl Panu 
Prezydentowi Rzpłitej swe listy uwierzytelniające. Na zdjąciu poseł Hiszpanji w towarzystwie 
zastępcy dyrektora protokółu dyplomatycznego p. R. Przeidzieckiego w otoczeniu członków 
poselstwa, kancelarii cywilnej i gabinetu wojskowego Pana Prezydenta Rzpłitej, po wręczeniu 

listów na Zamku.

twe i nie korzysta z nich nikt. Jeden z ry­
baków polskich zaciekawiony tem, że na 
sam jego widok ludność Prus Wschodnich 
kęp wiślanych, położonych na prawym brze 
gu Wisły oddala się niemal w ponicznym 
strachu, nawiązał pewnego razu ze swoim 
dawnym znajomym z Prus Wschodnich 
rozmowę zapytując, co oznacza ten po­
płoch i dlaczego dostęp do Wisły jest nie* 
wykorzystywany?

Odpowiedź brzmiała wprost sensacyj­
nie. Niemiec ów oświadczył, że ludność 
Prus Wschodnich wogóle mietylko dostępu, 
lecz i zbliżania się do Wisły zakazano, w 
obawia porozumiewania się jej ludnością, 
zamieszkałą w Polsce, że wszelkie poro­
zumiewanie się z tą ostatnią jest karane 
więzieniem dwumiesięcznem, posługiwa­
nie się zaś Językiem polskim 4-ro miesięcz 
ni cm. Do utraty pracy w zupełności wy­
starczy doniesienie, źe ktoś rozmawia po 
polsku, wskutek czego podejrzliwość ogól­
na jest obecnie posunięta do niebywałych 
granic i nie ma dwóch ludzi, którzyby so­
bie wierzyli.

Na opowiadanie naszego rybaka, jak u 
nas Niemcom się powodzi, mieszkaniec 
Prus Wschodnich westchnął tylko, pyta­
jąc, czy nie wie, kiedy Prusy Wschodnie 
przypadną Polsce, gdyż u nich ciągle wszy 
scy opowiadali, źe Pomorze już lada dzień 
zostanie włączone do Niemiec i że wtedy 
dopiero wszystkim będzie dobrze, tymcza­
sem cała ludność przekonywa się, że te 
wszystkie obietnice są kłamstwem, źe w 
Prusach Wschodnich nigdy lepiej nie będzie 
przeciwnie coraz gorzej, a nadzieję popra­
wy swojego bytu, widzi ludność tylko w 
przyłączeniu jej do Polski.

Z przytoczonej rozmowy wynika, ż e 
Niemcy tak usilnie zabiegali o wolny do­
stęp ludności Prus Wschodnich do Wisły 
po to, ąby mieć podstawę do wypisywania 
mandatów karnych i ściągania kar, czy też 
zamykania swych obywateli w więzieniach. 
No i po. to jeszcze, by mieć w ręku niezrę­
czny zresztą atut propagandowy.

Nicmcg najbezpiecz­
niejszym Krajem 

Europy
Zn*y dziennika™ liberalny i redaktor „Spec 

tatara” Wlboo Hari« zastanawia się w „News 
Chronicie" nad znaczeniem alarmów, podno­
szonych w ostatnich czasach przez Niemców w 
sprawie rzekomej bezbronności Niemiec wobec 
ewentualnych ataków powietrznych. „Czegu 
Niemcy aię obawiają? — pi8Ze dziennik — ża­
den poważny Niemiec ni© może uważać, by 
Niemcom groził dziś atak powietrzny. Któż 
chcialby atakować Niemcy? Poco? Niemcy 
»ą dziś najbardziej bezpiecznym krajem Euro­
py. Istnieje Jedna tylko możliwość zaatako­
wania Niemiec; gdyby Niemcy same zaatako­
wały jakiś kraj. Przygotowania Niemiec wzbu­
dziły więc słuszne podejrzenia”.

Pod znakiem swastyki
BADANIE NOSÓW POLICJI

Pruski minister spraw wewnętrznych Goering 
wydał rozporządzenie, nakazujące przy przyj­
mowaniu nowych kandydatów do służby policyj 
nej poddawać ich szczegółowym badaniom eu- 
genicznym. Nietylko niemożność wykazania się 
pochodzeniem aryjskiem, lecz również i brak ze 
wnftrznego wyglądu wybitnie aryjskiego, jest 
dostatecznym powodem do uznania kandydata 
za niezdatnego.

JEŚLI TO BĘDZIE W ICH MOCY.
Wschodnio • pruscy wielcy właściciele ziem­

scy na posiedzeniu w Królewcu uchwalili rezo­
lucję, w której wyrażają gotowość poparcia roz 
poczętej przez rząd akcji odbudowy niemieckie 
go stanu chłopskiego. Wielcy właściciele przy­
rzekają przytem, iż w razie braku ziemi odda­
dzą odpowiednie grunty na cele kolonizacji.... 
o ile tylko będzie to w ich mocy.

AKADEMJA STERYLIZACYJNA.
Na zjeździe lekarzy niemieckich w Berlinie 

radca ministerstwa spraw wewnętrznych Rzeszy 
dr. Lonti zapowiedział utworzenie w najbliż­
szym czasie akademji higieny państwowej, ma­
jącej na celu informowanie lekarzy w sprawach 
polityki demograficznej.

Jak już pisaliśmy we wczorajszym nume* 
rze naszego pisma, w Niemczech przeprowa» 
dzane są obecnie próby nad nowowynalezio# 
nym gazem wojennym, który rzekomo przeni 
ka wszelkie maski przeciwgazowe i żadne śród 
ki ochronne nie mogą przeciwdziałać jego za* 
bójczej działalności.

Jeżeli komukolwiek się wydaje, że wiado* 
mość ta kogokolwiek w Polsce „zastraszy“ — 
to się grubo myli. Wszyscy wiemy dobrze, o 
tem, że wszystkie laboratoria świata pracują 
w przewidywaniu możliwości ewentualnej woj 
ny, która, jak wszystkie wróble na dachach 
wiedzą, będzie wojną chemiczną. Wojna ga« 
zowa, wymyślona przez Niemcy jest jednem 
z największych barbarzyństw świata cywili« 
zowanego, a obrona przeciw okrucieństwom 
bezkrwawej rzezi — jest Szczytnem zadaniem 
naszej LOPP. do której każdy Polak winien 
należeć.

W duszącej „dobie gazowej" bardzo aktual

Płatka niemieckie! pliiwaczkl w służbie 
demona rekordów

Dramafucznc szczegóły imlercl ttut Łtrtzlg
Jak donos.liśmy wczoraj, w Niemcztch zma 

ra znana pływaczka 19-letnia Rut Lytzig, któ 
ra chciała pobić własny rekord długotrwało­
ści pływania.

Zmarła zamierzała pływać bez przerwy 100 
godzin, jednak po 79 godzinach pływania zo­
stała wydobyta z wody prawie zupełnie nieprzy 
tourna, poczem zmarła.

Tragiczne zakończenie tego szaleńczego re­
kordu musi wzbudzić tern większe oburzenie, 
że imprezą tą, o celach wybitnie finansowych 
popierała bardzo energicznie rodzona matka 
zmarłej dziewczyny!

Młodziutka Rut osiągnęła poprzednio re­
kord 73 godzinnego przebywania w wodzie ka­
nału Ren — Heme. W czasie ostatniej ©róby

„Żółty Krzyż”
Okropności wojny gazowej

i

ną jest książka Romana Umiastowskiego pod 
tytułem „Wśród trujących gazów“ (Warszawa 
1933 nakładem Głównej Księgarni Wojskowej) 
Książka jest przeglądem opisów i wspomnień 
dowódców i żołnierzy Wielkiej Wojny na te 
mat wojny gazowej.

Umiastowski opisuje obszernie „Czarny 
dzień pod Ypres“ 22 kwietnia 1915 roku:

Atak w tym dniu rozegrał się około godzi* 
ny 16,30. Nikt nie mógł zrozumieć, co się wla# 
ściwie stało. Nad ziemią przed okopami niemie 
mieckiemi wzniósł się gęsty obłok żółto zie* 
lonej pary, który wiatr posuwał łagodnie ku 
okopom wojsk angielskich i dywizji kanadyj* 
sklej. Setkf ludzi nagle straciło przytomność. 
Kto mógł się ruszać, uciekał, starając się zbiec 
przed chmurą, która nielitościwie go gnała. W 
ciągu godziny trzeba było zostawić Niemcom 
całą pozycję i około 50 dział. Rośliny po przej 
ściu chmury gazowej — marły pokotem.

Lekarz 66 pułku piechoty francuskiej Octav 

pobic.a swego rekordu kilkakrotnie błagała o 
pozwolenie przerwania pływania, gdyż woda 
jeziora Balderne pod Essen, gdzie wyczyn ten 
się odbywał, była bardzo zimna.

Urządzający imprezę, a wśród nich i matka 
nieszczęśliwej ofiary, głusi byli na jej prośby.

Gdy dziewczyna coraz bardziej słabła usi­
łowano pobudzić jej czujność niezwykle bru­
talnie: strzelano na brzegu z pistoletu, rzuca­
no granaty ręczne (U) i urządzano jakąś okro 
pną kocią muzyką. Krążą też pogłoski, że na­
karmiono ją podniecającemi pastylkami.

Dziewczyna — zmarła.
Demon manji rekordów pochłonął jeszcze 

jedno młode życie.

Behard opisuje w ten sposób morderczy atak 
gazowy obok kanału Yperlee:

„O godzinie 4 mówiono, że nieprzyjaciel 
jest w odwrocie, ale nagle bez żadnego przej* 
ścig wszystko to s/ę zmieniło. Właśnie w chwi 
li, kiedy cieszyliśmy się pomyślnemi nowinami 
z zdziwieniem zobaczyłem wśród wzrastającej 
nawałnicy wybuchów i strzelaniny, nadbiega* 
jące gromady żołnierzy bez dowódców. Cale 
pułki rzucały broń, zwracając się plecami do 
nieprzyjaciela. Zwłaszcza murzyni oszaleli ze 
strachu, biegli, popychali nas, aby rzucić *ię 
w wodę kanału. Krzyczeli przytem: „Ratuj się 
kto może! Jesteśmy zgubieni“* Ludzie tarzali 
się po ziemi konwulsyjnie kaszląc, wymioto» 
wali, pluli krwią. Panika osiągnęła najwyższy 
stopień. Wleczono rannych. Umierający pa* 
dali rzężąo na ziemię, a po ich ciałach kro* 
szyli najbardziej spieszący się zbiegowie. — 
Rannego dowódcę pułku niesiono na noszach, 
wściekłego z gniewu i rozpaczy... „Niemiec po 
bity przez nas mści się trucizną“. — wołał.

• • •
Oficer wywiadowczy sztabu niemieckiego 

Maks Wild opowiada o podróży, prawdopodo* 
bnie prof. Habera (nazwiska Wild nie wymię* 
nia), który bezpośrednio po drugim ataku ga 
zowym pod Prasnyszem zwiedził w towarzy« 
stwie Wilda pole śmierci. Obaj szli z drugim 
rzutem wojska w natarciu. Ani jeden strzał 
nie padał ze strony Rosjan. Gaz zrobił swoje« 
To „co widział Wild, przekraczało wszelką 
fantazję. Ludzie zmagający się w śmiertelnej 
walce, wlekli się na czworakach i jak w obłą 
kaniu rwali na sobie odzież. Jodem leżał wszcze 
piwszy palce w ziemię, drugi obok z szeroko 
rozwarteml źrenicami. W oczach jego tkwiło 
przerażenie przed niepojętem. Świszczące za* 
trute oddechy — mówiły o niezmiernej męce 
konających.

6 lipca gazy wskutek nagłej zmiany wiatru 
uderzyły w — żołnierzy niemieckich. Było 1200 
wytrutych.
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Nowi Okr.lnspcktor procy no Pomorzu
P. inż. Bulw iłowi cz obiął swoje obowiązki

Jak wiadomo, na stanowisko Okręgowego 
Inspektora Pracy na Pomorzu nastąpiła ostat 
nio zmiana. Stanowisko to objął po p. inż. 
Swierzawskim, który opuścił Tpruń przecho 
dząc n* inne stanowisko, p. inż. Butwilowicz, 
dotychczasowy Okręgowy Inspektor Pracy w 
Białymstoku.

P. inż. Butwilowicz, w ciągu swego 15»let 
nego urzędowania, zdobył sobie na terenie wo 

jewództwa białostockiego szczere uznanie, 
ca awą owocną pracę na twardym i niezwy­
kle odpowiedzialnym posterunku, to też spo 
łeczeństwo tamtejsze żegnało go z niekłama­
nym żalem. Prasa białostocka poświęciła wie 
Ie miejsca osobie p. Butwiłowicza, podkreśla­
jąc zgodinie jego zasługi położone na stanowi­
sku urzędowego medjatora pomiędzy kapita* 
łcm a pracą.

Oto jak „Echo Białostockie charakteryzuje 
działalność obecnego Pomorskiego Okr. In­
spektora Pracy:

„Wielka erudycja i duże doświadczenie 
czenie służbowe pozwoliły p. inż. Butwi* 
łowiczowi nie na stąpanie poomacku, lecz 
na szybkie, pewne i celowe posuwanie się 
naprzód".

„Nie bacząc na niesprzyjające okolicz* 
ności, na brak ludzi, pieniędzy itd. p. inż. 
Rutwiłowicz stworzył zastęp ludzi, których 
wyszkolił tak, że prace w Okręgu w szyb 
kiem tempie znalazły się na znacznie wyż 
szym poziomie, niż w innych Okręgach i 
Inspektorzy obwodowi z VI Okręgu o 
trzymywali z Ministerstwa propozycję prze 
ńiesienia do innych okręgów w celu sze 

nzenia fachowości. VI Okręg Insp. Pr. 
zasłynął głównie ze ścisłego przestrzegania 
ustaw socjalnych oraz uporządkowania za* 
kładów pracy pod względem bezpieczeń 
stwa i higjeny — czego dowodem są spe 
cjalne podziękowania wystosowane do p. 
inż. Butwiłowicza jako kierownika Okręgu 
przez p. Ministra Pracy i Op. Spoi. dr. 
Jurkiewicza i głównego Insp. Pracy p. 

Klotta“.
„Pomimo kolosalnej pracy organizacyj 

oej trzeba było wkładać nadludzkie wysiłki 
w likwidowanie zatargów, których ilość 
pod wpływem rozjątrzenia socjalnego i 
spadku waluty, mnożyła się do nieskońęzo 
noóci“.

„Wszystkie najbardziej uporczywe straj 
ki i konflikty, jakie się tak lioznie zda 
rżały w ciągu kilkunastu lat między pracą 
a kapitałem na terenie województwa bia 
łostockiego i poleskiego, zostały zlikwido 
wane przez niego i to wyłącznie w drodze 
polubownego załatwienia stron“.

Ze Świata
— Lord Oecil analizuje w „Le Soir“, naj­

większym dzienniku belgijskim doniosłe zna­
czenie ostatnio zawartych paktów wschodnich. 
Podkreślając ważność tych układów dla pacy­
fikacji Europy, lord Cecil stwierdza, iż niebez­
pieczny militaryzm nacjonalistycznej rewolucji 
niemieckiej oraz rozagitowanie mas w kierunku 
rewizjonistycznym nietyłko spowodowały zbli­
żenie wszystkich sąsiadów Niemiec lecz wpły­
nęły na gruntowną zmianę stosunku Rosji do 
Polski.

— Jedną ze sztuk Kiedrzyńskiego wystawi 
w tym roku dyrektor fińskiego Teatru Naro­
dowego p. E. Kalima, znany przyjaciel Polski 
1 prezes Tow. Fińsko-Polskiego w Helsingforsie.

— Nad Węgrami przeszły niezwykle silne 
burze, które wyrządziły poważne szkody. W 
wielu wioskach huragan powywracał budynki, 
tak że ludność została bez dachu nad głową. 
W całym szeregu gmin zbiory kukurydzy, sady, 
winnice uległy zniszczeniu. W Budapeszcie ule­
wny deszcz pozalewał piwnice i nisko położo­
ne mieszkania.

— Angielski parowiec Mulberry w drodze 
do Anglji uległ katastrofie na pełnem morzu 
niedaleko wybrzeży wschodnio-afrykańskich. 
8tatki niemieckie, znajdujące się w pobliżu po­
śpieszyły na pomoc. Prawdopodobnie pasażerów 
uszkodzonego statku zabrały okręty niemieckie

— Odkopanie kościoła z 5-go wieku na górze 
Nebo. Ekspedycja archeologiczna Zakonu Fran­
ciszkanów na górze Nebo natrafiła na ruiny ko 
ścioła z 5-go wieku. Odkopano dwie kaplice, po­
dłogę mozaikową, oraz płytę kamienną, będą­
cą według zapowiadać św. Sylwji z Akwitanji 
nagrobkiem Mojżesza.

— W St. Louis epidemj* śpiączki spowodo- 
ta 18 wypadków śmierci. Z Waszyngtonu wy- 
słano do St. Lonis specjalną komisję śledczy.

„I w roku ubiegłym i bieżącym podczas 
likwidacji uporczywych strajków ogólnych 
w przemyśle włókienniczym ostatnie i de 
cydujące słowo należało do p. Butwilowi* 
cza“.

„Za umiejętną pracę w charakterze med 
jatora odznaczony został Złotym Krzyżem 
Zasługi“.

„Wogóle, p. Inspektor Butwilowicz na 
swojem trudnem i odpowiedzialnym stano 
unsku dał się poznać jako bezstronny i

Z pobytu marszałka senatu Raczkiewicza 
w Argentynie

Marszalek senatu W. Raczkiewicz w towarzystwie posła Rzplitej w Buenos Aires W. Mazur­
kiewicza i kilku wybitnych przedstawicieli kolonjl polskiej w Argentynie w otoczeniu dzieci 
emigrantów polskich, które na uroczystej akad emji, urządzonej ku czci p. marszałka Senatu 

odśpiewały „Pierwszą Brygadą".

Prace nad rozbudowa portu 
gdyńskiego

prowadzono w Ilpeu
W miesiącu lipcu rb. wykonano w zakresie 

febót budowlanych morskich następujące pra* 
ce: w basenie im. Ministra Kwiatkowskiego 
wykonano 298 m. b. skrzyń żelbetowych dła 
nadbrzeża rumuńskiego oraz wykończono w 
basenie Prezydenta nadbrzeże, ustawiając 74 
mb. skrzyń żelbetowych.

Roboty czerpalne przeprowadzano w basc* 
nie im. Ministra Kwiatkowskiego, gdzie wy* 
czerpano ogółem 119.291,59 m3 wywieziono do 
morza. Pozatem usuwano rocznie torf na tere 
nach III basenu wewnętrznego; wykopany torf 
w ilości 21143,49 m3 wywieziono do morza.

Roboty drogowe przeprowadzano przy ul.

Złaził ogńlnorgbackł w Wilnie
W celu zapoznania ogółu społeczeństwa z 

bogactwem rybackiem Wileńszczyzny i Nowo- 
gródczyzny i z tamtejszymi stosunkami rybac- 
kieml, jak również dla nawiązania ściślejszego 
kontaktu z Kresami Wschodniemi, Związek 
Organizacyj Rybackich organizuje zjazd ogól- 
no-rybacki w Wilnie w okresie trwania IH-ch 
Targów Północnych 1 Wystawy Lniarskiej. 
Nadmienić należy, że w ramach Targów zorga­
nizowana zostanie specjalna wystawa rybacka, 
ilustrująca stan polskiego rybactwa słodkowod­
nego ze szczególnem uwzględnieniem rybactwa 
Kresów Wschodnich.

Zjazd odbędzie się w dniu 4 i 5 września 
r. b. i przewiduje — poza obradami — w cza-

Honńres ogródków działkowych 
w Katowicach

Dnia 2 i 3 września odbędzie się w Kato« 
wicach pod protektoratem p. ministra Opieki 
Społecznej dr. Hubickiego III kongres ogród* 
ków działkowych z całej Polski. Otwarcie kon 
gresu odbędzie się dnia 2 bm. o godzinie 10, 
poczem nastąpią przemówienia przedstawicieli 
władz i delegatów.

Na kongresie wygłoszą referaty: naczelnik 
wydziału dr. Wilczyński z Warszawy „o zna* 
czeniu spolecznem ogródków działkowych“ — 
inż. Czarnecki z Poznania „Ogródki działkowe 
a rozbudowa miasta" oraz inż. Zaczyński z Ka 
towic „Rola ogródków działkowych a złagodzę 
nie skutków hezrobocia“

uczciwy urzędnik, energiczny i rutynowany 
inspektor oraz powszechnie szacowany i 
cieszący się ogólnem uznaniem medjator“. 

„Białystok pracujący zachowa o P. ’nż.
Butwiłowiczu na zawsze wspomnienia, u* 
znanie i wdzięczność, oceniając jego ustą 
pienie jako dotkliwą stratę“.
Nie wątpimy, że i na Pomorzu praca p._ 

inż. Butwiłowicza wyda owocne rezultaty, 
które społeczeństwo pomorskie potrafi o« 

cenić i uznać.

między
bardzo intcnsuwnic
Mostowej, na placu „Pod Dębem“, 
chłodnią i magazynem Nr. 3, przy zjeździe z 
wiaduktu Nr. 2, przy dojeżdzie do Urzędu 
Morskiego, oraz na ulicy Warsztatowej.

Przeprowadzano również intensywnie pracę 
nad ogrodzeniem strefy wolnocłowej, gdzie w 
związku z budową parkanu ułożono 318,6 m. 
kw. bruku z kamienia poligonalnego, 50 mb. 
krawężnika, 82 m kw. chodnika oraz wykonano 
116,2 m3 robót ziemnych i ustawiono 1500 mb. 
parkanu ogrodzenia prowizorycznego. Przy pra 
cach nad ogrodzeniem portu wykonano 295 
mb. parkanu betonowego z nowego materjalu.

sie których wygłoszony będzie szereg interesu­
jących referatów, zwiedzanie Targów oraz wy­
cieczkę na jeziora położone w bliskości Wilna.

Uczestnicy zjazdu korzystać będą w Wilnie 
z tanich kwater oraz z indywidualnych ulg ko­
lejowych, w wysokości 50 proc, po które zwra­
cać się należy do lokalnych Związków Ho­
dowców Ryb i Towarzystw Rybackich oraz do 
Związku Organizacyj Rybackich w Warszawie 
(Kopernika 30).

Sądzić należy, że ogól rybacki skorzysta z 
tej niewątpliwej okazji» która umożliwi mu 
zapoznanie się ze stosunkami rybackiemi na­
szych rubieży wschodnich i licznie weźmie u- 
dzia w organizowanym zjeździe.

W godzinach popołudniowych uczestnicy 
kongresu zwiedzą kolonje ogródków działko* 
wych w Welnowcu, Katowicach, Załężu, W. 
Hajdukach i Królewskiej Hucie. W drugim 
dniu kongresu przed gmachem Urzędu Woje* 
wódzkiego odbędzie się msza połowa, którą 
odprawi ks. infułat Kasperlik. W nabożeń* 
stwie wezmą udział poza uczestnikami kongre 
su przedstawiciele władz. Po nabożeństwie u* 
czestnicy kongresu przejdą w pochodzie przez 
miasto. Popołudniu odbywać się będą dalsze 
obrady zjazdu oraz zamknięcie kongresu.

Na kongres zapowiedziany jest przyjazd t>. 
ministra dr. Hubickiego.

W sprawie redukepi 
zameżngck urzędniczek 

państwowych
W związku z licznemi pogłoskami o zamie- 

rzonem zwalnian.u ze służby państwowej za­
mężnych urzędniczek, dowiadujemy się, że 
władze państwowe nie powzięły jeszcze w tej 
sprawie ostatecznej decyzji.

Jak słychać, władze zamierzają ze wzglę­
dów społecznych, a więc przedewszystkiem z u- 
wagi na konieczność zatrudnienia większej licz­
by bezrobotnej inteligencji zwalniać ze służby 
państwowej te funkcjonariuszki zamężne, które 
albo posiadają majątek własny, albo też do­
chody ich mężów wynoszą ponad 500 zł, mie­
sięcznie

W celach oszczędnościowych ze względu tu 
obniżające się stale wpływy budżetowe prze­
widziana jest redukcja etatów o 7 proc., któ­
ra umożliwi nieobniźanie poborów pracowni­
ków czynnych. Zwalnianie mężatek łączy się 
właśnie z kwestją tej 7-°/oowej redukcji.

Popierajmy produkcie 
Enu!

Rodzimy nasz polski len stał się w tym roku 
niesłychani modny.

W eleganckich zdrojowiskach i zapadłych 
dziurach letniskowych, nad morzem, w górach i 
w mieście królują niepodzielnie suknie, kostju- 
my, a nawet płaszcze lniane.

Wytworne magazyny i domy mody, nieda­
wno wreszcie —— najświetniej bodaj — uczer~ 
nice polskich szkół zawodowych na konkurą 
wej wystawie swych prac pokazały nam, 
skromne plócienko stać sią moie pierwszorzęd­
nym materjalem dekoracyjnym. Dodamy do 
tego rzecz dziś najważniejszą — te piękne 
cacka toaletowe są stosunków tania i bardzo 
praktyczne, wprost nie do zdarcia.

Polska, która pod względem obszaru zuży­
tego na uprawę lnu zajmuje drugie po Rosji 
Sowieckiej miejsce w Europie, musi na odpo­
wiednim poziomie postawić jego produkcję. O 
potrzebie udoskonalenia i rozszerzenia pro­
dukcji lniarskiej przekona producenta polskie­
go przedewszystklem nadzieja znalazienia na­
bywcy.

Rozporządzenie niedawno wydane przez 
Rząd dla wojska i szpitali dawania pierwszeń 
stwa krajowym wyrobom lnianym i obecna mo- 
da, która przyjąć się powinna przynajmniej na 
kilka sezonów, zwiększy produkcję Ina.

Statki oczekiwane 
w Gdyni

W najbliższym czasie spodziewane jest przy 
bycie do portu gdyńskiego następujących stat­
ków: w dniu 26 bm. atatek ,,Toronto" z ła­
dunkiem bawełny j drobnicy z portów zatoki 
Meksykańskiej, w dniu 26 bm. ,,Jacdern" z 
ładunkiem drobnicy z Norwegji, w dniu 30 
bm. ,,Roland" z ładunkiem drobnicy z portów 
Bliskiego Wschodu w dniu 30 bm. ,,Gunnaren" 
z ładunkiem drobnicy z portów Afryki Połud­
niowej i Zachodniej, w dniu 31 bm. „Temorai- 
re" z ładunkiem drobnicy i wełny z Australii, 
w dniu 31 bm. ,,Albania" z ładunkiem owoców 
południowych i drobnicy z Sycylji» w dniu 31 
bm. August Schulze" z ładunkiem drobnicy z 
portów marokańskich, w dniu 1 września rb. 
„Solstad"' po ładunek węgla do Norwegji, w 
dniu 6 września rb. ,,Hemland" z ładunkiem 
drobnicy z portów Bliskiego Wschodu, w dniu 
18 września iNasaholm" z ladunkim bawełny 
z portów zatoki Meksykańskiej, w dniu 14-go 
września ,,Lisboa" z ładunkiem drobnicy c 
Afryki Północnej, w dniu 27 września rb. „Ia- 

pgaholm" z ładunkiem bawełny z portów Zato­
ki Meksykańskiej.

Gniew
— Komitet obchodu 250-lecla zwycięstwa 

Jana Sobieskiego pod Wiedniem. Komitet ob­
chodu w Gniewie uroczystości 250-lecia zwy­
cięstwa Jana Sobieskiego pod Wiedniem, ukon­
stytuował aię następująco: przewodniczący pre 
zydjum komitetu starosta tczewski p. Much- 
niewski, członkowie prezydjum: p. mjr. dypl. 
Bartosik z Tczewa, p. mjr. Balszkowski z Gnie 
wa, ks. prób. Kopczyński z Tczewa i ks. Ku­
rowski, proboszcz gniewski. Przewodniczącym 
komitetu wykonawczego został burmistrz gniew 
ski p. Czerwiński, zastępcą burmistrz tez owa ki 
p. Woyczyński, przewodniczącym sekcji orga­
nizacyjnej p. nacz. Goc z Gniewa, przewodni­
czącym sekcji propagandowej p. dyr. Zwie­
rzyński z Tczewa, zastępcą p. Chełmecki, prze­
wodniczącym sekcji finansowej p, dyr. Janków 
ski z Gniewa, zast. p. dyr. Dominowski z Tcze­
wa. przewodniczącym sekcji bezpieczeństwa 
p. kpt Dąbrowski, R-l
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KRONIKA
TORUŃ

Kalendarzyk rxym.>kat.
Piątek Ludwika
Sobota N.M.P. Jasnogórskiej

Stan wody na Wiśle w dn. 24 sierpnia br. 
Kraków minus 3,01; Zawichost plus 0,89; War 
szawa plus 0,73; Płock plus 0,24; Toruń plus 
1,11; Fordon plus 0,08; Chełmno plus 0.02; 
Grudziądz plus 0,15; Korzeniowo plus 0,36; 
Montawa minus 0,24; Piekło minus 0,38; Tczew 
minus 0,59; Einlage plus 2,60; Schief plus 2.72.

— Nocny dyżur aptek. Do środy dnia 
30 sierpnia włącznie dyżuruje w śródmieściu 
Apteka pod Lwem na Bydgoskiem — Apteka 
św. Anny, Mickiewicza 98; na Mokrem — 
.Apteka pod Łabędziem, ulica Kościuszki 15.

•
Repertuar kin.

Mars — Licytacja miłości.
Pałace — Schowajcie wasze troski, 
światowid — Wyspa zatraconych duss.

t Sezon 1932/33
Kier.: , Józef Cornobis.

W piątek, dnia 25 bm. o godz. 20 
przedstawienie dla wojska 

i.Znak na drzwiach1*
Crtery karty z kroniki kryminalnej | 
z prologiem i epilogiem Chauninga 

g Po!ock‘a w przeróbce polskiej J. - 
Mazanka i J. Orłowskiego.

Abonamenty i passe»partout nieważne
W sobotę, dnia 26 bm. o godz. 20 

g tania sobota
S Przedstawienie popularne po cenach 

najniższych od 0.25 do 1.45 zł
„Dziękuję za służbę“

B Komedja w 3 aktach Włodzimierza 
Perzyńskiego.

a W niedzielę, dnia 27 bm. o g 16 
tania popoludniówka <

ceny najniższe od oą5 do 1.45
i.Frauleln Doktor"

Faktomontaż prawdziwy w 6 obr. ' 
Jerzego Tępy. 1

Z miasta
—- W szkole im. św. Teresy Dr. Z. Szcze» 

pańskiej (Toruń Mokre, Kościuszki 4) zapisy 
codziennie od 12—13 godz. Szkoła cieszy się 
bardzo dobrą opinją istnieje piąty rok, po« 
myślnie przygotowuje chłopców i dziewczynki 
do gimnazjum. Mieści się we własnym slonecz 
nym i obszernym budynku, posiada bli 
sko sale gimnastyczną, wszystkie po* 
trzebne pomoce naukowe. Język fran 
cuski lub niemiecki oraz rytmika bez 
żadnych dopłat. Z Bydgoskiego Przedmieścia 
bezpośrednio kursuje tramwaj do szkoły i z 
powrotem. (5061).

— Zapisy do Szkoły Pomorskiego Towarzy 
stwa Szkoły Powszechnej (Piastowska 2 obok 
dworca Toruń — Miasto w bloku wojskowym) 
od 14 sierpnia codziennie od 12 — 13 i 17—18 
Szkoła przygotowuje do gimnazjum. Mieści 
się we własnym obszernym i słonecznym bu» 
dyrku z ogródkiem. Klasy urządzone według 
najnowszych wymagań pedagogiki i higjenj 
Personel nauczycielski starannie dobrany przy 
współudziale Kuratorjum Okręgu Szkolnego 
Pomorskiego. Rytmika i język francuski bez 
dodatkowych opłat. 4883

— Zapisy do I i IV klasy Szkoły Handlo» 
wej Izby Przemysłowo-Handlowej w Toruniu 
ul Szpitalna 6 (obok kościoła św. Jakóba) zo 
stały przedłużone do 1 września br.

Kandydaci do I klasy winni przedłożyć 
świadectwo ukończenia 7 klas szkoły howsz. 
wzgl. 3ch klas gimnazjum, a kandydaci do 
IV klasy świadectwo ukończenia 3»ch klas 
Szkoły Handlowej. Szkoła posiada prawa li» 
cealne. Czesne dla dzieci urzędników państ 
wowych zostało obniżone. (5041

— Baczność Powstańcy i Wojacy O. K. 
KIII. W sobotę, dnia 26 bm. o godz. 18tej 
zbiórka wszystkich członków Placówki Pow* 
stańców i Wojaków O. K. VIII na placu ćwi 
czeń przy ul. Wały. O godz. 19»tej początek 
ćwiczeń nocnyc 1. — Obecność wszystkich
członków obowiązkowa

W niedzielę dnia 27 bm. o godzinie 8»mej 
zbiórka na placu ćwiczeń przy ul. Wały celem 
wzięcia udziału w ostrem strzelaniu o odznakę 
strzelecką,

— Ruch statków na Wiśle. W dniu 24 bm. 
przepłynęły przez Toruń następujące statki że 
glugi rzecznej: Halka z Tczewa do Warszawy; 
Warneńczyk z Warszawy do Tczewa; Min. 
Lubecki z Warszawy do Gdańska z 3 berlinka 
mi; Mickiewicz z Gdańska do Warszawy; Fran 
cja z Warszawy do Tczew»

Chlubne harfy rzemiosła toruńskiego 
Zlolniclwo w dawnym Toruniu

Dawna świetność Torunia miała solidne pod 
stawy w boga'o rozwiniętero rzemiośle. A że 
niegdyś każdy wyrób rzemieślniczy miał cechy 
artystyczne, bistorja rzemiosła toruńskiego jest 
zarazem histo--’? rzemiosła artystycznego w To 
runiu.

Znaczeniem i szeroką sławą wylicza się tu 
na pierwszy plan złotnictwo, które już od wie­
ku 14 konkurowało skutecznie ze słynnem złot- 
nictwem gdaó-kieni.

Wiemy np. z dawnych zapisków, że złotni­
cy toruńscy byli dostawcami w. mistrzów krzy 
żackich; tak złotnik G’aws z mennicy toruń­
skiej wykonał dla w. mistrza w r. 1409 11 cięż 
kich naczyń srebrnych t. z w. czasz, puharów 
bez nóżki, z których dwa były całkowicie zło­
cone.

W r. 1410 znany w historji biskup Kropidło 
z Włocławka zamówił u dwóch złotników to­
ruńskich Jakóba i OswaHa dwie kosztowne cza 
ry ze srebra i monstrancję, Z pewnością też by

Echa napadu rabunkowego w obozie 
cygańskim pod Toruniem

Sprawców uięio po dwóch Batach we Lwowie
W 1931 r. cyganie zawitali do Torunia 

i rozłożyli obóz za miastem. Na czele tej 
bandy cygańskiej stał Stefan Kwiek, krew 
ny króla cygańskiego.

Wieczorem Stefan wyjechał do Inowroc 
ławia, gdzie miał załatwić kilka spraw. W 
namiocie pozostała żona oraz dzieci z naj 
starszym synem Waszą.

Około północy wpadło do namiotu pię­
ciu cyganów i poczęło bić aż do utraty przy 
toonności Kwiekową wraz z dziećmi. Kiedv 
zmasakrowali obecnych, przetrząsnęli ca­
ły namiot i zrabowali 45 złotych austr. du­
katów. Po rabunku zbiegi.

O napadzie tym zawiadomił Stefan 
Kwiek Prokuraturę w Toruniu, która wdro 
żyła dochodzenia. Równocześnie otrzymał 
młody Wasza Kwiek pismo z prokuratury, 
wzywające władze do natychmiastowego 
wkroczenia w razie gdyby Wasza Kwiek 
spotkał owych cyganów.

Przez dwa lata szukał ich Wasza po 
całej Polsce. Niedawno przyjechał wraz z 
rodziną do Lwowa. Idąc ulicami ujrzał 
dwóch cyganów, w których poznał spraw­
ców owego napadu rabunkowego. Zwrócił |

X sali sadowej

„Dclikalnu“
Niejaki Wacław Laleckl, rzekomy kupiec, 

od dłuższego czasu będący bez żadnego zaję­
cia, aby mieć dach nad głową, zamieszkał „ką­
tem" u pewnego fryzjera, kfóry zkolei odnai- 
mowal ubikację mieszkalną od p. Suzika, właś­
ciciela domu na Mokrem. Gdy fryzjer ów się 
wyprowadził, Laleckj również zebrał swoją chu 
dobę i jeszcze coś ponadto z rzeczy, należących 
do gospodarza, poczem dyskretnie, cichuteńko,

Własna matka w
Jakiego sadła za skórę zalać musieli bied­

nej matce dwaj bracia Robert i Henryk Flor­
kowie, tego łatwo się domyśleć, skoro nie ba­
cząc na więzy krwi i sentyment matczyny, wy­
stąpiła sama przeciwko nim z ciężkiem oskar­
żeniem, mogącem pociągnąć za sobą karę wię­
zienia.

W doniesieniu swojeru rozgoryczona matro- 
na podała, że obaj jej synalkowie wespół z nie­
jakim Janem Zielińskim dokonali we wsi Świer- 
czyńska Łąka pow. toruńskiego kradzieży 4 uli 
oraz włamania do stodoły i kradzieży różnych

— Czyj pies? Kazimiera Fiałkowski zatr,. w 
Toruniu przy ul. Sienkiewicza (okopy) zgłosił, 
iż w dniu 23 bm. przybląkał się do niego pies 
połowy z małym czarnym szczeniakiem, któ­
rego zatrzymał do czasu zgłoszenia się prawe 
go właściciela.

— Na nic już nie mogły im się przydać... 
W restauracji „Strzelnica“* p. Koplińskiego, 
któryś z gości pozostawił paczkę, po odbiór 
której się nie zgłosił. P. Kopliński złożył zgu 
bę w biurze znalezionych rzeczy. Paczka za» 
wierala różne odznaki b. armji niemieckiej. 
Dziwna rzecz, że nieznany właściciel tych od 
znak dopiero teraz zdecydował się na wyzby 
cie się tego, nie przynoszącego zaszczytu ba­
lastu.

— Zgony. W dn. 24 bm. zgłoszono następu­
jące zgony: Czesław Mieczkowski ur. 1931 r„ 
Wiktorja Growska ur. 1905 r„ Józef Kosiński 
ur. 1933 r.

ły dary złożone w r. 1454 królowi Kazimierzo­
wi Jagiellończykowi i jego małżonce z okazji 
hołdu Torunia przez radę miejską, a mianowicie 
róg i puhar srebrny wyrobami miejscowych złot 
ników,

Sława złotuietwa toruńskiego dosięga szczy 
tu w epoce kontrreformacji, kiedy Toruń, jedna 
z warowni protestantyzmu w Polsce, dostarcza 
monstracyj i kielichów licznym kościołom w Zie 
mi Chełmińskiej i w Wielkopolsce. Toruńczy- 
kiem jest też Jan Krystjan Bierpfaff, nadwor­
ny złotnik Jana Kazimierza, którego prace zna 
lazły się w da-ekiej Moskwie, na Kremlu.

W skarbcach kościołów toruńskich znajdują 
się przeważnie wyroby miejscowe z wieku 17 i 
18, pośród nieu takżp arcydzieła złotnictwa, jak 
wielka monstrancja w kształcie słońca (kościół 
św. Jana dzieło Jana Letyńskiego, lub pięknie 
trybowany ki? ich w tyir.że kościele, fundowany 
pod koniec wieku 17 go przez Elżbietę Wasza- 
kównę.

się do posterunkowego, który obu cyga­
nów przytrzymał i odstawił do Wydziału 
Śledczego.

W Wydziale Śledczym okazał Wasza 
Kwiek pismo prokuratora toruńskiego oraz 
wyraźnie rozpoznał obu przytrzymanych. 
Policja chcąc się bardziej upewnić, spro­
wadziła do Wydziału Śledczego matkę Wa- 
szy, ta potwierdziło zeznania syna. Cy­
ganami, którzy dokonali napadu byli: A- 
dam Gomen, cygan z pod Krakowa i Iwan 
Kracza, liczący lat 58, cygan z Rumunji. 
Pochodzą oni z obozu kleparowskiego.

Na wiadomość o aresztowaniu Gomcna 
i Kracza do Wydziału Śledczego przyszli 
ich towarzysze i krewni. Zebrało się ich 
tyle, źe zapełnili szczelnie kurytarz tak, że 
policja musiała ich usunąć z budynku. Kre 
wni chcieli złożyć kaucję za przytrzyma­
nych, policja się jednak na to nie zgodziła, 
gdyż niema do tego prawa i Gomena i Kra 
czę odstawiła do dyspozycji sędziego śled 
czego.

Ponieważ sprawę tę prowadzi prokura­
tura toruńska, cyganie zostaną pod eskor­
tą odstawieni do Torunia.

sublokator
bez wiedzy tego ostatniego, wyniósł się z do­
mu i przepadł.

Nie na długo jednak; przyłapano go nieba­
wem i oddano pod sąd. W wyniku krótkiej 
rozprawy sędzia Matukiewicz wymierzył oneg- 
daj „delikatnemu" sublokatorowi karę 6 tygo­
dni więzienia z warunkowem zawieszeniem na 
lat pięć. W ciągu tego okresu imć pan Lalec- 
ki będzie prawdopodobnie uczciwym lokatorem.

roli oskarżyciela
produktów wiejskich.

Oskarżeni o tak nieetyczne postępki mło­
dzieńcy, nie stracili jednak tupetu i fantazji i 
broniąc się przed sądem, wyparli się wszelkiej 
winy, twierdząc zkolei, że to wyrodna matka, 
chcąc się ich pozbyć, zrobiła na nich fałszywe 
doniesienie.

Trudno rozstrzygnąć, która z obu stron za­
sługiwała więcej na zaufanie, z braku konkret­
nych dowdów jednak, sędzia zmuszony byl 
oskarżonych uwolnić.

Z fcalru
Dziś powtórzenie wczorajszej premjery do­

skonalej sztuki amerykańskiej Ch. Polock a 
pt. „Znak na drzwiach“ w polskiej przeróbce 
J. Mazanka i J. Orłowskiego z fascynującą 
kreacją aktorską p. Wandy Zbierzowskiej 
w głównej roli kobiecej oraz J. Mazanka i W. 
Ilcewicza w głównych rolach męskich. Licznie 
zebrana publiczność na wczorajszej premjerze 
gorąco oklaskiwała zaFÓwno świetną grę akto 
rów, jak i niebywale interesującą treść sztu­
ki.

Jutro w piątek znakomita komedja Włodzi I 
mierzą Perzyńskiego pt. „Dziękuję za służbę" 
z pp. Małkowską, Łuczycką, Cornobisem, Ma 
zankiem i Mrożewskim w rolach głównych.. 
Ceny najniższe od 0,25 do 1,45 zł.

wstąp w szereg) LOPP.

Regalu wioślarskie 
Termin regaf ustalono na 

dzień 27 bm.
Klub Wioślarski w Toruniu urządza w dniu 

27 bm. swe doroczne regaty propagandowe. W 
roku bieżącym piękna ta impreza sportowa włą 
czona została do uroczystości jubileuszowych 
miasta, co bardziej jeszcze podnosi jej atrak­
cyjność.

Udział w regatach zapowiedziały kluby wio 
ślarskie z Włocławka, Kruszwicy, Bydgoszczy, 
Chełmży, Grudziądza, Tczewa i Torunia. Zawo­
dy odbędą się na Wiśle, przyczem metę ozna 
czono przy Ośrodku Sportów Wodnych Miejsk. 
Kom. PW. i WF. Początek regat wyznaczono na 
godz. 15,30.

Po ukończeniu zawodów około godz. 20-ej 
delegacje klubów wraz z przedstawicielami Pol 
skiego Zw. Towarzystw Wioślarskich zbiorą się 
na dziedzińcu ratuszowym, gdzie doręczą uro­
czyście p. prezydentowi miasta adres hołdowni 
czy dla Grodu - Jubilata. Następnie p. prezy­
dent ze swej strony wręczy wszystkim zawodni 
kom dyplomy jubileuszowe oraz dokona rozda­
nia zdobytych nagród.

W dalszym oziębienie
Przewidywany przebieg pogody w dn 25 

sierpnia br. W całym kraju zachmurzenie 
zmienne z przclotnemi deszczami, zwłaszcza 
w dzielnicach wschodnich. Chłodno. Umiarko 
wane chwilami porywiste wiatry północne i 
północno , zachodnie oraz zachodnie.

Jfronińa sporfon)a
„Makkabi“ Włocławek — ,,T. K. S. 29“.

W niedzielę, dnia 27 bm. rozegrają na boi 
sku wiejskiem zawody w piłkę nożną wyżej wy 
mienione drużyny. Ostatnio widzieliśmy Mak 
kabi w Toruniu dwa lata temu, bez słabych 
punktów. Obecnie drużyna ta znajduje się 
w formie szczytowej. Drużynę TKSu znamy 
wszyscy z ostatnich występów i wysokopro­
centowych zwycięstw. Początek zawodów o 
godz. 17-tej. Przcdmecz o godz. 15 tej.

PodgAri
— Z życia Związku Strzeleckiego. W ubieg­

łą niedzielę odbyło się w świetlicy strzeleckiej 
miesięczne zebranie oddziału męskiego Z. S. 
Przewodiiiczył pb. prezes Piątek) protokół pro­
wadził ob. sekretarz Piątkowski sprawozdanie 
gospodarcze i kasowe zdał ob. skarbnik Kobę- 
dza..

Głównym, punktem obrad było ustaleni® li­
sty uczestników, biorących z ramienia Z. S. a 
dział w tegorocznych uroczystościach dożynko­
wych w Spalę. Odpowiednie przygotowania do 
wyjazdu zostały przez Zarząd już poczynione. 
Pozatem postanowiono wziąć gremjalny udział 
w uroczystości otwarcia i poświęcenia świetli­
cy strzeleckiej w sąsiednim Rudaku.

— Organizacja zawodów strzeleckich. Na pod 
stawie zlecenia władz wyższych zaprosił p. bur­
mistrz Stamirowski na wtorek dnia 23 bm. go­
dzinę 19 tą do sali posiedzeń Bady Miejskiej 
przedstawicieli wojskowości, organizacyj *po- 
łecznych i obywatelstwa w celu utworzenia miej 
skiego Komitetu, którego zadaniem byłoby ucz­
czenie pamięci 25-lecia Związku Walki Czyn­
nej i 70-tej rocznicy powstania styczniowego 
przez zorganizowanie szeroko zakrojonej propa 
gandy strzelectwa i zawodów strzeleckich.

Zebranie zagaił p. burm. Stamirowski, wita­
jąc komendanta pow, PW. i WF. p. por. Ja­
strzębskiego, przedstawicieli władz wojskowych 
w osobach pp. kpt. Czecha z 31 pal i por. Ku­
charskiego z 1. Dyw. Pom. Art. poczem odczy­
tał odezwę Zarządu głównego Z. S. do Obywa 
telstwa. Następnie wygłosił treściwy referat o 
strzelectwie p. por. Bończa - Tomaszewski.

Komendant pow. PW. i WF, p. por. Jastrzęb 
ski zilustrował szczegółowo sposób przygotowy­
wania się do zawodów strzeleckich i podał do 
wiadomości warunki do uzyskania POS.

W końcu zebrania wywiązała się obszerna, 
rzeczowa dyskusja w której zabierali głos pp. 
Piątek, por. Kucharski, Kokorzewski, Kubiak i 
inni. W wyniku dyskusji uchwalono przekazać 
sprawę organizacji zawodów strzeleckich sek­
cji strzeleckiej przy miejskim komitecie PW. i 
WF. oraz zwołać następne zebranie z udziałem 
przedstawicieli organizacyj społecznych na śro 
dę dnia 30 bm.

Jfupon
,.&nia ^omorsliieśo"
da kina

upoważnia do nabycia 
biletul#on>v<ń 
w dniu 25 sierpnia 1955 r.

(Wyciąć 1 orudłożyć w kasie).



SOBOTA, DNIA 26 SIERPNIA 1933 R.

Smutny epilog „wesołego" tycia 
Tragiczna Śmierć tancerki jednego z kabaretów 
w Grudziądzu — Samobójstwo czy zbrodnia?

Jeden x podrzędnych lokali nocnych w 
Grudziądzu „Trocadero“ przy ul. Długiej 
•bał aię widownią tragicznego zajścia, o- 
fiarą którego padła 25-letnia fordanserka 
Irena Raszewska, pochodząca z Małego 
Rudnika pow. grudziądzkim.

Tło wypadku dotychczas nie jest zu­
pełnie jasne. Do obowiązków Ruczewskiej 
należało przebywanie w lokalu przez całą 
noc i zabawianie tańcem i niewyszukaną 
konwersacją znajdujących aię tam gości. 
Onegdaj w nocy z jakichś powodów, dziew 
czyn a chciała wcześniej opuścić lokal i 
krótko po północy zabrała się do odejścia. 
Psraonel męski lokalu tymczasem przeciw 
stawił się temu, w związku z ozem doszło 
do ostrzejszej wymiany słów, w rezultacie 
której Ruc^ewska w najwyższem podnie­
sieniu pobiegła do swego pokoju, znajdu­
jącego się w tymże domu na drugiem pię­
trze.

W kilka chwil potem nieliczni przechod 
nie nocni na ul. Długiej stali się świadkami 
mrożącej krew w żyłach sceny.

Pod wpływem rozpaczy czy też ataku 
hieterji młoda dziewczyna rzuciła się z o-

Z całego kraju
SAMOBÓJSTWO W M. S. Z.

Wczoraj o godzinie 16 min. 30 w gmachu mi 
nisterstwa spraw zagranicznych wystrzałem z 
rewolweru pozbawił się życia naczelnik wydzia 
łu kpt, Stanisław Próohnicki,

Strzał w skroń okazał się śmiertelny. Gdy 
do pokoju nadbiegli woźni, Próchnicki dawał 
już tylko słabe oznaki życia.

Denat pozostawił list, z którego wynika, że 
powodem tragicznego strzału były przeżycia na 
tury osobistej. Ostatnio Próchnicki wykazywał 
silny rozstrój nerwowy. Zmarły liczył lat 35. 
Niedawno przeszedł do MSZ z służby wojsko­
wej.

PROCES GORGONOWEJ W SĄDZIE 
NAJWYŻSZYM.

W wyznaczonym na dzień 22 września pro- 
eesie Bity Gorgonowej w Sądzie najwyższym, 
ustalony został komplet sędziów. Rozprawie bę 
dzie przewodniczył sędzia Żymowski. Referen­
tem sprawy wyznaczono sędziego Wyrobka, sę­
dzią wotantem zaś sędziego Rudnickiego. Przed 
rozprawą obrońcy odbędą dwie konferencje, jed 
ną w Krakowie, drugą zaś w Warszawie.

i
POCIĄGI „LTJX — TORPEDA“.

Z Krakowa donoszą: Począwszy od 25 go 
sierpnia Okręgowa Dyrekcja Koleji w Krako­
wi* uruchamia na linji Kraków przez Rabkę - 
Zdrój do Zakopanego i Kraków — Tarnów — 
Nowy Sącz — Żegiestów Zdrój do Krynicy po 
ciągi luksusowe obsługiwane przez nowoczesne 
wagony motorowe pod nazwą Lux -Torpeda ża­
dne ulgi nie będą stosowane. Bagaże ręczne, 
które będą mogli przewozić ze sobą podróżni w 
tych pociągach, nie mogą przekraczać 10 kg wa 
gi i rozmiarów 60-40-30 cm.

Potworna morderca 
z pod Wleina 

stanie przed sadem do- 
radnym?

Ujęty przed kilku dniami przez policję po­
tworny morderca włóczęgi Sajdaka, pastuch 
Alojzy Hamerling z W teina — przytransporto- 
wany został już do prewencyjnego więzienia 
przy Sądzie Okręgowym w Bydgoszczy. Jeśli 
prowadzone przeciw niemu śledztwo dobiegnie 
końca w terminie przewidzianym przez kodeks 
karny do rozprawy w trybie doraźnym — po­
tworny morderca odpowiadać będzie przed Są­
dom doraźnym gdzie — jak wiadomo — grozi 
mu z art. 225 K. K. kara śmierci przez powie* 
•zenit.

Echa upadłości Banku 
1*1. Sladlhagrn

Dowiadujemy się iż z polecenia Prokura­
tury przy Sądzie Okręgowym w Bydgoszczy — 
wszczęte zostały dochodzenia w związku z upa­
dłością Banku M. Stadthagen. Bank ten, jak 
wiadomo, w kwietniu ub. roku zawiesił wypłaty

Śledztwo to niewątpliwie wykaże właściwe 
powody upadłości, jak również wyłoni odpo­
wiedzialnych za nią członków władzy zarzą­
dzającej.

kna swego pokoju na bruk uliczny, dozna­
jąc tak ciężkich obrażeń cielesnych, że mi­
mo natychmiastowej pomocy lekarskiej w 
szpitalu miejskim, dokąd została przewie­
ziona, nie odzyskując przytomności, zmar­
ła.

W toku przeprowadzonego śledztwa 
pierwiastkowego, sprawa zaczęła się wi­
kłać. Początkowemu przypuszczeniu, że 
Ruczewska w zamiarze samobójczym sa-

Zbiory wartości 100 tys. złotych 
pastwy ognia

Szczegóły wielkiego nożaru w malyllcu dr. Hycl 
pod Starogardem

We wczorajszym numerze donosiliśmy 
krótko o wielkim pożarze, który strawił 
zabudowanie gospodarskie w majątku 
Gwidz pod Starogardem, będącym własno­
ścią dr. Hąci. Poniżej podajemy szczegóły 
tego pożaru.

Ogień wybuchł od pioruna, który ude­
rzył w narożnik jednej z trzech stodół, za­
pełnionych po brzegi zbiorami z tegorocz­
nych żniw.

Pożar objął momentalnie całą stodołę 
a następnie przerzucił się na dwie obok sto 
jące stodoły, również zapełnione tegorocz­
nymi zbiorami. Wszystkie trzy stodoły stra 
wił czerwony kur z szaloną szybkością, iak 
to zwykle bywa, gdy pożar powstaje od u-

Pierwsza czapka uczniowska

Me bylejakie emocje przeżywać musi ten chlo piec, nałożywszy po raz pierwszy na głową 
czapką uczniowską. Jest już teraz prawdziwy m sztubakiem..*

W drodze przez Atlantyk
Polski uaelrt ,.Dar“ "’Mnoł wyspy Azorskie

Niejednokrotnie już pisaliśmy na łama»h na 
szego pisma o śmiałej wyprawie trzech polskich 
poruczników Witkowskiego, Świechowskiego i 
Bohomolca, którzy na jachcie ,Dal“ ośmiome­
trowej długości postanowili przepłynąć północ 
ny Atlantyk. Opuścili oni Gdynię w ceasie Zie­
lonych Świąt i od 50 dni żeglują po Oceanie.

Od tego też czasu nie było o nich żadnej 
wiadomości i e tego powodu zaczęto się nie­
pokoić o los śmiałych żeglarzy. Dziś jesteśmy 
w możności podać garść nowych szczegółów 
o jachcie ,,Dal" i jego załodze a mianowicie: 
Starszy oficeT norweskiego statku „Tugela", 
który onegdaj preywióeł do Gdyni ładunek ba­
wełny z portów eatoki meksykańskiej, poin­
formował nas, że w pobliżu wysp Azorskich na 
szerokości północnej 41° 17” i długości zacho-

Wątpliwości witaminowe
Na tegorocznej wystawie wyrobów krajo* 

wych w Kopenhadze zdarzył się jak opisuje 
jedno z pism duńskich, komiczny a nader cha 
rakterystyczny fakt Przy stoisku z Chlebem 
witaminowym z mąki duńskiej dyżurująca 
zwróciła uwagę na to, że produkt krajowy po, 
siada tę samą ilość iwtaminy, co chleb z mą* 
ki zagranicznej. Wówczas jedna ze zwiedzają* 
cych pań odezwała się z powątpiewaniem:

„A czy tylko witaminy krajowe posiadają 
te same własności co zagraniczne”?

Cóż stąd, że autentyczny, a przez prasę 
duńską powtórzony fakcik zdarzył się w da* 
lekiej Kopenhadze: z równem prawdopodobień 
stwem mógł on mieć miejsce w Niemczech, — 
Anglji, Francji czy wreszcie u nas w Polsce.

Wątpliwość bowiem, wyrażona w pytaniu 
naiwniutkiei duńki charaktervzuie świetnie 

ma wyskoczyła przez okno, przeczą śla­
dy, na jakie natrafiono w pokoju denatki. 
Znaleziono tam mianowicie pokrwawione 
chustki, nasuwające podejrzenie, że w po­
koju tancerki przed tragicznym wypadkiem 
toczyła się walka, w trakcie której jakiś 
nieznany napastnik wypchnął przez okno 
swą, poranioną już poprzednio ofiarę.

Obdukcja zwłok i dalsze śledztwo ie- 
wątpliwie wyjaśnią tę ponurą zagadkę.

derzenia pioruna.
Na miejsce pożaru przybyły dwie straże 

pożarne ze Starogardu i Kalińcza, lecz dla 
braku większej ilości wody, znoszonej wia 
drami, nie można było zapobiec zniszcze­
niu. Wszystkie trzy stodoły mimo desz­
czu spłonęły doszczętnie. Pozostały tylko 
zgliszcza.

Sraty oblicza się na blisko 100.000 zło­
tych.

P. dr. Hącia był ubezpieczony na 60 ty­
sięcy złotych.

Na miejsce pożaru przybyli ze Staro­
gardu zastępca starosty p. Horwath i ko­
mendant policji powiatowej p. komisarz 
Tuz.

Kuchy rzepaków« « • • » 13,00—13,50
Obroty i • 1985
W t«m żyta t > 108«

w handlu hurtowym.
Żyto I. standard • . a • 13,00—13,50
Pszenica jednolita 742 gL a a —
Pszenica zbierana 731 gL a a —
Owies jednolity 468 gL « ■ 13,00-14,00
Owies zbierany 428 gL • a 12,50-13,00
Jęczmień na kaszę • a a —
Gryka »•••ta w»
Proso , > i | | a a —
Groch Wiktorjf —
Rzepak . « a 1 • a —
Łubin niebieski a . • * >
Mąka pszenna gat, III pośledni —
Mąka żytnia 24,00—25,03
Otręby pszenne . • a 9,50-10,10
Otręby pszenne średnie . a 9,50-10,00
Kuchy lniane.......................... 17,00—17,50

dniej 24°8‘ w dwa dni po silnym sztormie i 
trzęsieniu ziemi, które nawiedziło San Miguel 
spotkał jacht pod polską Hagą. Jacht miał zła­
maną steńgę foky — masztu, załoga zajęta wła 
śnie była umocowywaniem uszkodzonego bomu 
i zakładaniem nowych szotów i oznajmiła żeni 
czego jej nie brakuje. Jacht pożegnał statek 
norweski okrzykiem „Far well”.

Opierając się na wyjaśnieniach oficera nor 
weskiej marynarki należy sądzić iż był to jacht 
„Dal”, gdyż w tym samym czasie żaden inny 
polski jacht nie znajdował się na Atlantyku. 
Pozatem wiadomo, że droga żaglowca c kana­
łu La Manche do Nowego Jorku prowadzi 
przez archipelag azorski, więc „Dal” musiał 
obok przepływać.

stosunek przeciętnego obywatela do wytwór* 
czości własnej we wszystkich państwach nie 
wyłączająo nawet rozkochanej legendarnie we 
ws^ystkiem oo krajowe — Anglji.

Szczególnie ma ona jednak posmak aktual* 
noścf u nas.

Scendk analogicznych do tej. która rozegra* 
la się na wystawie kopenhaskiej możnaby nie 
wątpliwie zaobserwować mnóstwo, pizespace* 
rowawszy się raz i drugi po naszych sklepach 
i sklepikach ,a zwłaszcza magazynach, uczęsz 
czanych przez „lepszą” klijentelę, która ciągle 
jeszcze dostaje snobistycznej febry na widok 
stempelka „madę in England' lub magiczne 
słówko „Paris”.

Pod hasłem „witaminy krajowe nie gorsze 
od zagranicznych” należałoby rozpocząć waż* 
ną kampanję z głupota i bezmyślnością.

Giełdy
Warszawskie notowania 

walutowe.
z dnia 24. VIII. 1933 r, 

WALUTY.
Dolary Stanów Zjednocz- » ««1

DEWIZY.
Belgia , V • ■ • • 124.85-124,54
Bukareszt t *1 a • • ► —
Gdańsk , ’Tyj c • e »
Holandja « a 361,00-360,10
Kopenhaga a * • r.T.
Londyn , a ." .T. 29,37—29,22
Nowy Jork ■ ■ 1 a 'Ta 6,47-6,43
Nowy Jork telegr. ,i !>.<• 6.48-6,44
Oalo * a a a i a ’P a —
Paryż • i • • ’la a 35,02—34,93
Praga • <i a a • >| • 26,50-26,44
Sztokholm | l a • a ill a —
Szwajcar ja a i . ’1 . r a 172,92—172,49
Włochy . , T-• a a
Berlin (w obrożach tdeofic). a 213,25

Notowania zlemloptodów 
w Poznaniu 

z dnia 24. VIII. 1933 r.

Urzędowa ceduła Giełdy 
Zbotowo -Towarowej 

w warszawie 
z dnia 24 VIII. br,

Ceny za 100 kg parytet wagon Warszawa,

żyto , , • . a • 11,00-13,50
Żyto oow« auch« • a a : Ti a
Pseenica nowa ■ . ' a T a *
Jęczmćeń * a . r .y. —-
Jęczmień zimowy ■ a • a a • —
Owi«« pastewny ■ • J •!.• 11,50-
Mąka żytnća 65 proc. . r, t. —
Mąka pszenna 65 proc. .t.w. —
Otręby żytnie « a .*T, —
Groch Victoria a a a ^*"a —
Rzepak zimowy a i • a*15 —
Wyka « « a'» a a a —
Peluszka a . 1 a ~ a^. —•

.--—4- r

IJrrcdnwa ceduła Glcldg 
2botowo*Towarnwe| 

w Buddoszcru 
z dnia 24 aierpnia 1933 r.

Warunki: handel hurtowy, parytet Bydgoszcz, 
ładunki wagonowe, dostawa bieżąca, za 100 kg. 

Notowania odbywają się we wsryatkie dni 
powszednie.

żyto 60 ton transak. 13,50—13,65; orjent 13.— 
do 13,50 — usposobienie: spokoju«.

Pszenica orjent. 18.75—19,50
usposobienie: spokojne

Jęczmień browarowy orjent. 15,00—16,—
Jęczmień przem. 30 ton tranaak. 14,50; orjent.

13.50— 13,75 — usposobieni«: spokojne.
Owies orjent. 11,50—11.75.

usposobienie: wyczekujące.
Mąka żytnia 65°/o wl, worka 273 ton transak.

21,50; orjent. 21,50—22,00 
usposobienie: epokojne.

Mąka pszenna 65% wl. worka orjeet. 33,0? do 
35,00 — usposobieni«: stalaze,

Otręby żytnie 15 ton transak. 730; orjent
7.50— 8.50

Otręby pszenne orjent. 9,25—9,75 
Otręby pszenne grube orjent. 9,50—10XX) 
Rzepak orjent 31.00—33,—
Rzepik zimowy orjent. 33,00—35,— 
Groch Victoria orjent. 20,00—22,— 
Groch Folgera orjent. 22,50—24,50 
Ziemniaki jadalne wczesne 45 ten transak, 2,80 

orjent. 2,50—3,—
Mak niebieski orjent. 56.00—58,— 
Gorczyca orjent. 39.00—41,—

Ogólne usposobienie: spokojne.
Transakcje na odmiennych warunkach: 

965 ton żyta; 160 ton pszenicy; 105 ton Jęcz­
mienia brow.; 290 ton jęczmienia przem.; 45 
ton owsa; 130 ton mąki pszennej; 40 ton mąk* 
żytniej; 22,5 ton otrąb pszennych; 67,5 to» 
otrąb żytnich; 45 ton grochu Folgera; 15 ton 
gorczycy; 45 ton ziemniaków jadalnych.



SOBOTA, UNIA 26 SIERPNIA 1933 R. 7

Programy radiowe
PIĄTEK, DNIA 25 SIERFNIA 1933 R. 

Radiostacja warszawska.
7,20 Płyty. 7,35 Płyty. 7,52 Chwilka gospo­

darstwa domowego. 11,57 Sygnał czasu. Hemał 
<t Torunia. 12,05 Koncert popularny. 14,55 Pły­
ty. 15,05 Wiadom. bież. 15,10 Kom. Państw. 
Inst. Eksport. 15,15 Płyty. 15,25 Kom. gospcd. 
15,35 Płyty. 15,45 Chwilka lotnic«a i przeciw­
gazowa. 15,50 Płyty. 15,55 Chwilka morska i ko 
lonjalna. 16,00 Płyty. 17,15 Muzyka lekka. 18,15 
Odczyt (je cyklu ,,Polska Współczesna"). 18,35 
Koncert w wyk. chóru „Harfa" pod dyr. W. 
Lachmana. 19,05 Muzyka lekka (płyty). 19 40 
, Na widnokręgu". 20,00 Recital skrzypcowy R. 
Totenberga, przy fort. prof. L. Urstein. 21,00 
Weekend (Dokąd jechać w Święto). 21,00 Płyty. 
22,00 Muzyka taneczna. 22,25 Wiadom. sport. 
22,40—23,00 Muzyka taneczna.

Najciekawsze audycje innych radjostacyj kra­
jowych.

16,10 Katowice. Recytacje autorskie Włodzi 
mierzą Żelechowskiego,

16,30 Katowice. Recital śpiewaczy Alojze­
go Hamerlaka (tenor).

17,00 Wilno. „Ta-, zwane Kresy" — felie­
ton Tadeusza Łopalewskiego.

17 00 Lwów. „Z notatnikiem reportera przez 
Bałkan" — wygł p. Józef Radzimiński.

19,05 Kr«ków. „Najdawniejsi pionierzy pol­
scy w Ameryce" — wygł. L. Krzyżanowski.

19,05 Katowice. „Niewojenni bohaterowie"
— wygł. prof. dr. Kazimierz ćimm.

Najciekawsze audycje .adjostacyj zagra­
nicznych.

20,00 Daventry, W'ieczór Beethovena. 
20,00 Wiedeń. Koncert Wiedeńskiej orkie­

stry kameralnej.

20,30 Oslo. Koncert symfoniczny.
20,40 Monachjum. „Das verwunschene 

Schloss" — operetka Millöcker».

SOBOTA, DNIA 26 SIERPNIA 1933 R. 

Radiostacja warszawska.

7,20 Płyty. 7,35 Płyty. 7 52 Chwilka gospo­
darstwa domowego. 12,05 Płyty. 12,35 Płyty. 
14,55 Płyty. 15,05 Wiadom. bieżące. 15 10 Kom. 
Państw. Inst. Eksport. 15,15 Płyty. 15.25 Kom 
gospod. 15,35 Płyty. 16,00 Audycja dla cho­
rych ze Lwowa. 16,30 Płyty. 17,00 „Dwudziesto 
pięciolecie Związku Walki Czynnej" — wvgł. 
dr. Włacław Lipiński. 17,15 Koncert kameral­
ny w wyk. M. i K Wiłkomirskich (fortep. i wio­
lonczela). 18,15 Transmisja z Krakowa. 19.00 
do 19,30 Arje i pieśni w wykonaniu O. Olginy. 
akomp. prof. L. Urstein. 19,05 Płyty. 19,40 Kwa­
drans literacki. Z. Kleszceyriski fragm. z po-

wieści „Tyran". 20,00 Koncert muzyki lekkiej 
Wyk.: Ork. P. R. pod dyr. Z. Górzyńskiego 
T. Chaveau-Zakrzewski (tenor) i prof. L. Ur­
stein (akomp.). 21,15 „Wiadomości ogrodnicze" 
— wygł. inż. Wł. Pietrzak. 21,30 Koncert chopi­
nowski w wyk. H. Sztompki. 22,00 Muzyka ta­
neczna Ork. W. Wilkosza. 22 25 Wiadom. spor­
towe. 22,40—24,00 Muzyka taneczna.
Najciekawsze audycje innych radjostacyj kra­

jowych.
11,00 Wilno. Tr. uroczystości otwarcia Tar­

gów Północnych.
16,00 Lwów. Audycja dla chorych.

Najciekawsze audyjeje radjostacyj zagranicz­
nych.

20,00 Londyn Regional. Koncert symfonicz­
ny z Queens‘u Hallu.

20,30 Rzym. „Andrzej Chenier" — opera 
Giordana.

20,30 Bari. „Gejsza" — operetka Jonesa.

RAKIETY tenisowe
oraz wszelkie przybory do tenisu (reper, od 0.55 zł 
struna, kompl. naciągi od zł 11.—) szybko i tanio. 
Fachowa obsługa — dla Klubów i Stowarzyszeń 
specjalne ustępstwa. 434’ fjGfc. Paul 

Kostiumy kąpielowe, artykuty aportowt - Bydpoaact 
pływekł itd. ===== (Tiofra tfltargi T2 

... •* ..

Z AKIO OPTYCZNY
Oskar Meyer 

wlaśc. Jasieńska i Zeller 
zal. 1899 Bydgoszcz tcl. I3»S9

ul. Gdańska 21

Sumienne wykonanie 
wszystkich okularów 

Fachowa i rzetelna obsługa

OBWIESZCZENIE.
Komornik Sądu Grodzkiego 5 rewiru w Bydgoszczy 

ul. Zduny nr. 1 na zasadzie art. 602 k. p ,c. obwieszcza 
że w dniu 26-go sierpnia o godzinie 9-ej odbędzie się 
przymusowa licytacja publiczna ruchomości należących 
do Wacława Popielskiego w Zamczysku powiat Byd 
goszcz, a składających się z: 100 ctr. pszenicy skoszo­
nej i 250 ctr. słomy żytniej, oszacowanych na łączną 
kwotę 1,810,— zŁ, które oglądać można w dniu licytar 
cji, w miejscu sprzedaży w czasie wyżej oznaczonym.

Stefan Jaroszyński, Komornik, Bydgoszcz, Zduny 1. 
5067 Zlec. nr. 983-8

PRZETARG NIERUCHOMOŚCI.
Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I. urzędujący w 

Toruniu przy ul, Kościuszki Nr. 9 na. zasadzie art. 679 
k. p. e. obwieszcza, że dnia 16 listopada 1933 r. godz 
10 przedp. w Sali Sądu Grodzkiego w Toruniu pokój 
nr. 7 odbędzie się przymusowy przetarg nieruchomości 
Toruń — Stare - Miasto karta 285 położonej w Toru­
niu przy ul. Panny Marji 11 stanowiącej własność Jana 
i Józefy Brzeskich o obszarze 2 a 58 m9. Nieruchomość 
składa się z domu frontowego 3 piętrowego, stajni i 
drwalni. Nieruchomość czynszowa, dochód roczny 3708,— 
zł. Wartość handlowa wymienionej nieruchomości wy­
nosi 64,340,— zł. zaś cena wywołania 48,255,— zł. Li­
cytant przystępujący do przetargu obowiązany jest zło­
żyć rękojmię w wysokości jednej dziesiątej części sumy 
oszacowania, w gotowiżnie albo w takich papierach war­
tościowych lub książeczkach wkładkowych instytucji, 
w których wolno umieszczać fundusze osób małoletnich 
z tern, źe papiery wartościowe przyjmowane są w war­
tości trzech czwartych części ceny giełdowej. Przy li­
cytacji będą zachowane ustawowe warunki licytacyjne 
o ile dodatkowem obwieszczeniem nie będą podane do 
wiadomości publicznej wamnki odmienne, że prawa osób 
trzecich nie będą przeszkodą do licytacji i przysądzenia 
własności na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń jeżeli oso­
by przed rozpoczęciem przetargu nie złożą dowodu, że 
wniosły powództwo o zwolnienie nieruchomości lub jej 
części od egzekucji i że uzyskały postanowienie właści­
wego Sądu, nakazujące zawieszenia egzekucji. Wzmian­
kę o przetargu nieruchomości zapisano w księdze grun­
towej Toruń — Stare-Miasto karta 285 dnia 22 czerw­
ca 1933 r. W ciągu ostatnich dwóch tygodni przed li­
cytacja i\olno oglądać nieruchomość w dni powszednie 
od godziny 8 do 18-xej, akta zaś postępowania egzeku­
cyjnego można przeglądać w Sądzie Grodzkim w Toru­
niu.
Kozak, Komornik Sądu Grodzkiego, rew. I. w Toruniu 
K. M. 968-33 5063

Koks *
Drijkidy 

na zapas zimowy żaku» 
puje się najkorzystniej 

w firmie

„TRłNłYr*
sp. z o. o.

Przedzamcze 20. 
oraz na składnicy: ul.

Chrobrego 49. 4624

Udzielam lekcyj gry na 
fortepianie 

podług szybkiej metody i 
przygotowuję do Konserwa» 
torjum. Cena niska. Adam» 
ska, Toruń, Sukiennicza 4, 

4923

Uwaga!
\V najlepszym punkcie 

Gdyni sprzedam lub wy# 
dzierżawię nieruchomość 
wraz z interesem gastrono» 
micznym. Zgłoszenia ,,Ga> 
zeta Morska" Gdynia pod 
nr. 270. 5036

OBWIESZCZENIE.
Komornik Sądu Grodzkiego 5 rewiru w Bydgoszczy 

ul. Zduny nr. 1 na zasadzie art. 602 k. p .c. obwieszcza 
że w dniu 26 sierpnia 1933, r. o godz. 10-ej odbędzie 
się przymusowa licytacja publiczna ruchomości należą­
cych do Tadeusza Bojarskiego 1 Anny Tolkowej w O- 
sielsku pow. Bydgoszcz, a składających się z: 96 ctr. 
żyta skoszonego oszacowanych na łączną kwotę 1.000,— 
zł, które oglądać można w dniu licytacji, w miejscu 
sprzedaży w czasie wyżej oznaczonym.

Stefan Jaroszyński, Komornik, Bydgoszcz, Zduny 1. 
5066 Zlec. nr. 982 8

Dodatkowe Wycieczki Morskie
statkami linii Gdynla-Ameryka S. A.

NIEZWŁOCZNIE należy zamówić bilety na dodatkową 
wycieczkę do:

LICYTACJA PRZYMUSOWA.
W poniedziałek dnia 28 sierpnia br. o godz. 11,30 

przy uL Pomorskiej 9 sprzedawać będę za natychmiasto­
wą zapłatą: bufet orzechowy, stół, 6 krzeseł, kanapę, 
lustro, biurko, leżankę, 2 szafy do rzeczy, fotel, zegar 
bielifnlarkę, stolik, 2 dywany, umywalkę, mały stolik, 
i stojak do kwiatów. Przedmioty te oszacowano na su 
mę 925,— sŁ
Komornik Sądu Grodzkiego w Bydgoszczy 8 rewiru. 

5074 Zlec. nr. 897-8

SZTOKHOLMU na S/S „Kościuszko“
od 3 »go do 7»go września r. b.

Ceny od zł. 1OO.— do 225.—
Zapisy przyjmują:

Biuro Lłnjł „GDYNiA-AMERYKA“ 
ul. Waszyngtona, Gmach Żeglugi Polskiej 

Agencja turystyczna Witold Butkls w Gdyni oraz

Biuro podróży „ORBIS“ Wagons Lfits Cook
Wobec dużego zainteresowania wskazanem jest jak najwcześniejsze 

zgłoszenie. 4751

bd B
B
8

Otwarcie sklepu.
Z dniem 25 bm. otwieram w Grudziądzu 

przy ul Mickiewicza 2,
»pcciainu tnicres 5077 

wszelkich produktów mleczarskich. 
Polecając się łaskawym względom, zape» 

wniam Szanowną Klientelę, iż staraniem 
mojem będzie jaknajsolidniej i jak najtaniej 
obsłużyć. Werter.

OBWIESZCZENIE.
W sobotę dnia 26 sierpnia rb .0 godz. 9-tej przed 

południem odbędzie się w tutejszym składzie ekspedy­
cyjnym licytacja przedmiotów znalezionych 1 nie ode­
branych na terenie W. M. Gdańska z miesięcy marca i 
kwietnia 1933 r.

Ponadto poddane będą licytacji: 1 bela tkaniny 5 
kg, 1 paczka trzepaczek 3 kg, 1 plik papy dachowej 96 
kg, oraz skrzynia z klejem 50 kg.

Fund buro Danzig lege Tor 
5068

2 — 3 pokoje 
na biuro ewtl. z mieszka» 
niem od i»go września b. r. 
do wynajęcia, Toruń, Szc» 
roka 33. I. ptr. 5<>S7

Przeprowadzki 
wykonuje w wozach meblo» 

wych HANSJOST, 
Gdańsk, Bartholomftiskir* 
chengasse 20. 5069

GSBB BBB B
laaaaaaaaaaaaaaaai

OBWIESZCZENIE.
Sąd Okręgowy w Grudziądzu przy ul. Ks. Budkiewi 

cza 19-21 sprzedaje w drodze przetargu około 3150 kg 
makulatury (skasowane akta) do zniszczenia względnie 
przerobienia. Oferty należy złożyć w pokoju 24 Sądu O 
kręgowego w Grudziądzu najdalej do dnia 5 września 
1933 roku.

Warunki sprzedaży wyłożone są do wglądu w se­
kretariacie prezydialnym Sądu Okręgowego w Grudzią­
dzu, pokój 24.

Grudziądz, dnia 23 sierpnia 1933.
Prezes Sądu Okręgowego (—) Dr. Jarecki. 

5078 Zlec. nr. 633 GB

Szyny kolejkowe 
używane 65 mm. wysokości kupimy 

natychmiast za gotówkę.

Towarzystwo dla Pnim. Kolejowego
Poznań, Masz. Focha 23. 5065

Pokój
elegancki umeblowany, oso» 
bne wejście z utrzymaniem 
lub bez od zaraz do wyna» 
jęcia. Grudziądz, Szeroka 2/4 
m. 1. 5076

Sprzedam
tanio dobre skrzypce stare. 
Toruń, Kraszewskiego 44 
m. 4. (5°6o

URZĄD CELNY W GRUDZIĄDZU.
, poda je do publicznej wiadomości, że w dniu 30 b. m. 

o godz. 10-tej odbędzie się w Urzędzie Celnym w Gar­
dej! sprzedaż licytacyjna jednego samochodu osobowe­
go marki Adler pod warunkiem wywiezienia go z po­
wrotem zagranicę.

Cena wywołania 1660,— zł.
W razie niesprzedania samochodu z pierwszej licy 

tacji druga licytacja odbędzie się za pół godziny tego 
samego dnia.
5075

Gospodarstwo 
sprzedam lub zamienię na 
dom, 163 morgów dom o 
10 pokojach, park zabud. 
mas. pod papą, inwentarz 
żywy i martwy kompl., 8 
kim. od Grudziądza. Bla» 
wat, Kódka, poczta Owczar» 
ki, powiat Grudziądz. (5070

Przyjmę 
wspólnika z gotówką do za» 
prowadzonego przedsiębior» 
stwa, najchętniej spensjono» 
wanego wojskowego. Oferty 
do „Dnia Pomorskiego" To* 
ruń. 5059

Gospodyni 5079 
rutynowana, kilkanaście lat 
w jednym domu uczciwa, 
sumienna szuka posady do 
samotnej Pani lub Pana. 
Łaskawe zgłoszeń a „Dzień 
Pomorsk/Toruń,Szeroka 4*-

Naprawę wszelkich 
HISiH mu 

uskutecznia szybko i tanio 
Firma „PEDAB“ 

w Toruniu, 
uk Koazarowa 15/17 (3161

Samochody 
ciężarowe do przeprowa; 

dzek i transportów 
Przeprowadzki 

meblowe wozy wyściełane 
Przechowywanie 
magazynowanie, własne ja» 
sne zdrowe składnice, ma, 

gazyny, piwnice, place 
w śródmieściu 
Zwózki 

samochodami i końmi 
wykonuje najtaniej 

Ludwik Szymański 
3824 Toruń 
Żegląraka 3 T«L 9°9

Poszukujemy 

akwizytorów 
do naszego wydawnictwa, za wynagrodze­

niem prowizyjnem.
Oferty z dokładnym życiorysem do Admini­
stracji „Dnia Pomorskiego“ w Toruniu.

OBWIESZCZENIE.
W rejestrze handlowym zapisano firmę Jętka Kem­

pińska Brodnica, a jako właścicielkę pannę Jętkę Kem­
pińską w Gdańsku. Gedalji Lichtenfeldowi w Brodni­
cy udzielono prokury.

Brodnica, dnia 10 sierpnia 1933.
5058 I R HA 302-1 Sąd Grodzki.

Komisarz Rządu w Gdyni.
Nr. I. O. C. 66-142 Gdynia, dnia 22 8 1933 r.

Ogłaszam konkurs
na stanowiska:

a) referenta Nadzoru Budowlanego
b) 2-ch kontrolerów budowlanych, 

Komisarjatu Rządu w Gdyni.
Wymagane kwalifikacje:

ad a) uieprzekroczony 45 rok życia, dyplom inżynie­
ra architekty, conajmniej 15-letnia praktyka w zakre­
sie budownictwa lądowego, dokładna i biegła znajomość 
obliczeń statystycznych oraz całokształtu przepisów pra 
wnych budowlanych i postępowania administracyjnego.

ad b) nieprzekroczony 35 rok życia, dyplom inży­
niera architekty wzgl. ukończona średnia szkoła budo­
wlana, eonajmniej 6 letnia praktyka w zakresie budow­
nictwa lądowego, dokładna znajomość przepisów praw­
nych budowlanych i postępowania administracyjnego. 

Stanowiska do objęcia od 15 września 1933 r.
Wynagrodzenie według umowy.
Podania kandydatów odpowiadających powyższym 

warunkom przyjmuje Komisarjat Rządu w terminie dc 
5 września 1933 r. Do podań należy załączyć szczegó­
łowy życiorys, uwierzytelnione odpisy świadectw szkol­
nych (dyplomów) i pracy zawodowej oraz dowód oby­
watelstwa polskiego.

Podania nieuwzględnione pozostaną bez odpowiedzi.
Komisarz Rządu: 

5064 (—) Mr. pr. F, Sokół

PRZETARG
Urząd Wojewódzki Pomorski — Wydział Komunika­

cyjno - Budowlany w Toruniu rozpisuje przetarg na 
wykonanie robót murarskich i ciesielskich, budowy bu­
dynków gospodarczych i oparkanienia sztachetowego na 
placówkach Straży Granicznej w miejscowościach:

Referat Budowlany w Grudziądzu:
1) Gardeja
2) Zawda
3) Wielka Tymawa.

Referat Budowlany w Brodnicy. .
4) Jamielnik
5) Krotoszyny
6) Pomierki
7) Radomno
8) Rodzone
9) Rumienica

10) Zielkowo (Gierłoż • Łefnia)
ślepe kosztorysy i plany (po wpłaceniu 3 zł.) można 

nabyć w Urzędzie Wojewódzkim Pom. Wydz. Kom. Bu 
dowlany, w Referacie Budowlanym Starostwa w Gru­
dziądzu i Brodnicy, gdzie również odpowiednie wyja­
śnienia będzie można otrzymać.

Wyżej wymienione budynki będą wykonane na 
wszystkich, placówkach według jednolitego projektu.

Oferty w zamkniętych opieczętowanych kopertach 
z napisem „Oferta na budowę budynku gospodarczego 
dla Straży Granicznej“ wraz z wadjum, wynoszącem 5 
proc, sumy oferowanej w gotówce lub papierach warto­
ściowych, należy przesłać Urzędowi Wojewódzkiemu 
Pom. Wydz. Kom. Śudowl. pokój 49 do dnia 11. 9. br. 
do godziny 12-tej, poezem nastąpi otwarcie ofert w 
obecności oferentów.

Urząd Wojewódzki Pomorski zastrzega prawo wybo 
ru oferenta, unieważnienia poszczególnych ofert, względ 
nie unieważnienia przetargu. O ile Ministerstwo Skarbu 
Komenda Straży Granicznej z jakichkolwiek względów 
nie rozpocznie budowy budynków, przedsiębiorcy, któ­
rych oferty przyjęto, nie będą rościli * tego powodu 
żadnych pretensyj do Skarbu Państwa.

Za Wojewodę:
(—) Ini. K. Maćkowski, Naczelnik Wyda. Kom. Bud 
5062 kleceniem'. 15169
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2 ostatniej cenili
Barykady z berlinek na rzekach 

pólnocnef Francji 
Strajk pracowników kanałów rozszerza sic

Paryż, 25. 8. (PAT). Strajkujący pracownicy I memoriał, w którym przedstawia straty dla go
Ir »<1 * )ónar Fea^Ml 1 —, -1 -    • • ,kanałów północnej Francji rozrzucili odezwę, 
wzywającą wszystkich kupców w Conflans — 
Sainte Honorine oraz Conflans — Fin de Oise 
do zamykana! sklepów w celu poparcia stano­
wiska strajkujących. Kupcy obawiając się na- 
paied na magazyny, przed czem ostrzegali Ich 
strajkujący, poaamykalł wszystkie sklepy. Na­
leży eaznaoeyć, iż te dwa miasta, w których 
znajdują się największe ilości unieruchomionych 
berlmek, skupiają również najwięcej strajku­
jących Stanowią one najwrażliwszy punkt ca­
łej akcji, ściśle obserwowany przez władze bez 
pieczeńetwa. .

Paryż, 25. 8. (PAT), O ile na Sekwanie pa- 
■uje spokój, to na rzece Oise i sieci jej ka­
nałów nastrój wśród strajkujących Jest silnie 
podniecony. Na odcinku między Eragny sur 
Oise a Conflans — Sainte Honorine strajkują­
cy wznieśli około 20 barykad z berlinek i ba­
rek, które żandarmeria łącznie z oddziałem n:.a 
rynarki kolejno usuwała.

Pod wielką szluzą Pont Oise barykada była 
tak silnie umocniona, że nie zdołano jej usu­
nąć. Ruch strajkowy nie ronszerza się dotych­
czas w kierunku zachodnim, ale w innych kie­
runkach, jak np. w Reims przystąpiono wczo­
raj do strajku, un i «ruchomi aj ąc setki berlinek 
na. kanale, łączącym Mamę c rzeką Alana.

Paryż, 25. 8. (PAT). Prasa ocenia sytuację 
strajkową pracowników kanałów w północne? 
Francji pesymistycznie, wyrażając obawę, źe 
spokój, panujący dzisiaj, to groźna cisza przed 
burzą. Nastroje wśród strajkujących są w dal- 
»rym ciągu zdecydowane.

Na wszystkich kanałach, łączących Sekwa­
nę z rzeką Oise oraz Oise z rzeką Marną 
ruch całkowicie zamarł. Ożywiony niegdyś 
port w Reims Jest całkowicie bezczynny,

Paryż, 25. 8. (PAT). Izba handlowa w Mę­
żu i Betin przesłała ministrowi robót publ.

Klęski Żywiołowe 
w Stanach Zjednoczon.

Portland (Stan Oregcn), 25 8. (PAT). W oko­
licach Portlandu w górach trwa wielki pożar 
lasów. Straty, obliczano w przybliżeniu, już o- 
beccdo wynoszą wiele miljonów dolarów.

Nowy Jork 25. 8. (Pat). Podczas huraganu, 
który przeszedł nad stanom nowojorskim stra 
cilo życie 10 osób. Wiele statków przybiło do 
portu ■ opóźnieniem. Z pokładu statku „Nadi- 
son“ fala porwała dwóch oficerów.

•• prezudenf Flachado w stra­
chu o swe życie

Nowy Jork. 25, 8. (Pat). Otrzymano tu wia­
domość, że z Hawany miał wylecieć samolot, 
wiozący grupą ludzi, którzy są zdecydowani 
nabić byłego prezydenta Kuby Machado.

Jak sią później okazało wiadomość ta była 
nieprawdziwa, mimo to nastraszyła ona tak pre 
zydenta Machado, że dla ochrony jego dodano 
mu dwóch tajnych policjantów.

Znalezienie olbrzymie­
go kia mamufa w Ja­

ponii
Tokio, 25. 8. (PAT). Na wyspie Sodosima 

rybacy «naleźli ogromny kieł mamuta, który 
przypuszczalnie jest największym c dotychczas 
■nalewonych na całej kuli ziemskiej. Długość 
jogo wynosi 1,5 metra, średnica 54 cm. waga 
kóło 50 kg.

Długość jego, według obliczeń, powinna wy 
nosić 2,41 m. (podczas wyciągania przez ryba­
ków niektóre części zostały odłamane).

Równocześnie znaleziono oddzielne kości: 
Iową szczękę e siekaczami!, prawą szczękę 
oraz część nogi.

spodarki narodowej, spowodowane strajkiem 
pracowników kanałów w północnej i wschod­
niej Francji. Zdani em tego memorjału, zam­
knięcie śluz w czasie nocy wytworzyłoby bar­
dzo ujemne skutki dla transportu towarów dro 
gą wodną.

Pozatem memorjał zwrócił uwagę ministra, 
że strajk zmniejszyć może niesłychanie wysył-

^mierfelnii cios w drugą 
miedzunarodówkę

Scnsaculnc przemówienie Leona Bluma na mtcdzunarodowel 
Ifonfercncli soctaiisiucznel

Paryż, 25. 8. (PAT). Wczorajsze wieczorne 
posiedzenie międzynarodowej konferencji soc 
jalistycznej wypełnił prawie całkowicie Leon 
Blum.

Ku ogólnemu zdziwieniu uczestników obrad, 
mówca zalecał zjednoczenfe 2;ej międzynaro 
dówki socjalistycznej z 3 cią międzynarodów 
ką komunistyczną. Tylko tą drogą, zdaniem 
Bluma, socjalizm może walczyć z wojną i 
faszyzmem. Polemizująo z ideologją Renaude* 
la bez wymieniania nazwiska Blum ostro zwal 
czał jego koncepcję.

Paryż, 25. 8. (PAT). W kuluarach między

Różnica zslań na konferencji 
zbożowej

wczorajszem posie-
zarysowała się wy

Londyn 25. 8. (Pat). Na 
dzeniu konferencji zbożowej 
raźnie rozbieżność zdań między poszczególnymi 
delegatami co do poziomu międzynarodowej ce 
ny pszenicy, co ma o tyle doniosłe znaczenie, że 
przed jego ustaleniem kraje importując nie mo­
gą przystąpić Jo umowy.

----- ————»4 W* —

Pożar w niemieckim urzędzie spraw 
zagraniczngck

Berlin 25. 8. (Pat). W gmachu urzędu spr. 
zagr. Rzeszy wybuchł onegdaj pożar, przyczein 
spłonęły urządzenia jednego z biur i półki z ak 
tami i księgami. Dwóch urzędników doznało sil 
nego zatrucia dymem. Ogień powstał wskutek

- 1——■auusw4<»-4s—i

Micdzunarodowe konkursy 
hippiczne w Rydze

Nasi leżdzcu na drukiem I czwarlcm mlclscu
Następnie rozegrano konkurencję setafet 

parami, preyczem jeźdźcy przeszli 12 przeszkód 
1,30 m. wysok. i szerok. 4 m. Przy jednakowej 
ilości punktów karnych sadecydował ceas. 
Pierwsse miejsce zajęła para niemiecka Leng- 
nick i Gude, przechodząc parcour z trzema 
błędami w 2 min. 56 6ek., drugie miejsce zaję­
li por. Ruciński i kpi. Biliński, 8 pkt. karnych, 
czas 2,52, trzecie para polska por. Podhorecki 
i Czerniawski, 8 pkt czas 2,56.

Jak rozgrywać się będą mislrzowsfwa 
wioślarskie Europy

Ryga, 25. 8. (PAT). W trzecim dniu mię­
dzynarodowych konkursów hippicznych roze­
grano konkurs o puhar ryskiego koła sporto­
wego. Udział bierze 24 jeźdźców. Musieli oni 
przebyć 7 przeszkód o wysokości 1,40 cm. i 
szerokości 4 metr. Pierwszy parcour 11 jeźdź­
ców przeszło bez punktów karnych. Pierwsze 
miejsce zajął lept, estoński Andre, drugie per. 
Ozols (Łotwa) i trzecie również por. Ozols, 
czwarte miejsce zajął kpt Biliński (Polska).

Budapeszt, 25 .8. (PAT). Obradujący w Bu­
dapeszcie międzynarodowy kongres wioślar­
ski uchwalił wczoraj, źe każdy kraj będzie miał 
obowiązek organizować regaty o mistrzostwo 
Europy w tym roku, w jakim przypadnde na 
ten kraju kolejka. W roku 1935 mistrzostwa 
odbędą się w Portugalii lub Szwajcarji.

Odrzucono wniosek włoski, aby regaty o 
mistrzostwo Europy mogły się odbywać tylko 
na wodzie stojącej na torze pozbawionym naj- 

ki węgla w okresie, kiedy wielkie zakłady prze 
mysłowe oraz miasta robią zapasy na zimę.

Paryż, 25. 8. (PAT). Przedstawiciel ministra 
robót publicznych przyjął wczoraj delegację 
strajkujących pracowników na kanałach pół­
nocnej Francji.

Delegacja oświadczyła, że wybrano komi­
sję, gotową na każde wezwanie ministra przed 
stawić postulaty strajkujących.

narodowej konferencji socjalistycznej z oży» 
wieniem komentowane jest wczorajsze wystą« 
pienie Bluma W łonie stronnictwa socjalistycz 
nego panują tak naprężone stosunki, że wielu 
towarzyszy przestało się sobie kłaniać.

Koncepcje Bluma poddawane są najsurow 
szej krytyce przez zwolenników Renaudela i 
Marketa. Zdaniem ich Blum zadał ostateczny 
cios drugiej międzynarodówce, porównując ją 
w jednym z ustępów swego przemówienia 
do Ligi Narodów. Wykazał on mimowoli, źe 
obie te międzynarodowe organizacje mają 
wspólną cechę, tj. bezsilność.

Przez cenę międzynarodową rozumieć nale­
ży wolną od ’ła oraz wyrażoną w złocie cenę 
cyfr na jednym z rynków światowych. Do spo 
dziewanego uzgodnienia sytuacji nie doszło i 
dyskusja została odroczona do dziś. Należy za 
uważyć, że ltrn.> ’«in^-tują^e pBzenjCę odnoszą 
się do projektu umowy uarazie z wielką rezerwą 

niewłaściwego obchodzenia się jednego z pra­
cowników z maszynką gazową. Straż ogniowa 
po 1-godzinnej akcji ratunkowej ogień zloka­
lizowała.

<

mniejszych krzywizn długości 2.000 metrów. U- 
stalono następnie sposób »dobycia nagrody na 
rodów, a mianowicie nagrodę zdobywa kraj, 
który w klasyfikacji drużynowej uzyskał naj­
większą liczbę punktów. O ile dwa kraje posia­
dają identyczną liczbę punktów, decyduje licz­
ba zwycięstw. W równości i pod tym wzglę­
dem decydować będzie klasyfikacja wyższych 
jednostek łodzi.

Dotkliwe kary za złama­
nie umowy zbiorowe)

(o) Łódź, 25, 8. (tel. wł.) W ostatnich 
dniach skazano tu szereg pracodawców za nie 
przestrzeganie warunków podpisanej umowy 
zbiorowej. Niektórzy pracodawcy ukarani zo­
stali aresztem bezwzględnym Od 1 — 3 miesią 
cy.

Początek niemieckiego 
raidu powietrznego
Berlin 25. 8, (Pat,). Wczoraj odbyła się na 

lotnisku w Stiaken próba maksymalnej szybko 
ści 123 awjonotek, biorąeych udział w niemiec­
kim raidzie. Trasa wynosiła 50 km. i miała 
kształt trójkąta. W Piątek o godz, 6 rano roz 
pocznie się start do dalszego etapu. Dla awjo- 
netek słabszych wyznaczono trasę z Berlina do 
Gdańska i z powrotem, dla szybszych aż do 
Królewca.

mord polityczny w Ju­
gosławii

Bialogród, 25. 8. (PAT) Dziś po południu 
dokonano zamachu na byłego ministra rolni 
ctwa Neuderfera. Dwaj zamachowcy, przybyli 
do mieszkania Neuderfera w miejscowości 
Zlatar na północ od Zagrzebia i wręczyli mu 
list. W chwili, gdy NeudeTfe zajęty był od* 
czytywaniem listu, Jeden z napastników dal 
do niego z tyłu trzy strzały, które spowodowa 
ly natychmiastową śmierć.

Zamachowcy korzystając z zamieszania, 
zbiegli do sąsiedniego lasu i mimo pościgu nie 
zostali pochwyceni.

Bieg kolarski dookoła 
Polski

W dniach 1—10 września br. odbędzie się 
III bieg kolarski „dokoła Polski“, na łącznym 
dystansie 1722 km.

Dokładny program biegu przedstawia eią 
następująco:

1 września: Warszawa — Toruń — 213 
km.; 2 września: Toruń — Ostrołęka, 248 km; 
3 września: Ostrołęka — Grodino, 199 km; 4 
września: Grodno — Wilno, 183 km; 5 wrześ­
nia: w Wilnie — jednodniowy odpoczynek, ń 
września Wilno — Lida, 115 km; 7 września: 
Lida — Wołkowysk, 208 km. 8 września: Woł 
kowysk — Brześć nad Bugiem, 241 km: 9 wrze 
śnia: Brześć nad Bugiem — Lublin, 155 km. 
10 września: Lublin — Warszawa, 160 km.

Start i meta biegu — na Dynasach w sio 
dzibie Warsz. Towarzystwa Cyklistów, które 
jest organizatorem biegu.

Piorunu na kliszo foloitra* ' 
fllczncl

Objektyw aparatu utrwalił tu efektowny mo- 
ment uderzenia kilku piorunów jednocześnie.

a* •‘reae ’’»■«•••I • • O-* «»

.’owi h .THd0W* 7 <robnX« ‘Madzie drożej.

1 L<b_*r.?g 1 ••krotoglI 2M gnldki, komuulkety $0 gr.

w ususn se wiertae m/n na itr oni. 7-łamo«ej........................... 15 fen.

Drobne ia .Iowo t fen. — tytułowe ten
Pray aądowem doleganiu n.leinoicl rabat upada. Za terminowy druk 
pr.cpUane miej.ee ogłoszenia admlnitiracla nie odpowiada.

t odnoszeniem do domu 
przez poeztę z odnoszeniem 
pod opaską.............................
w Gdańsku przez pocztę . *
z odbieraniem w administracji wprost gd 2, zagranicę 4 gd
W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą (np. przeszkody w za­
kładzie strajki). Administracja nie odpowiada za niedostarczenie pisma

Abonamont mlesieęcaeny wynosi t
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